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Z przesyłką pocztową w kraju i monarchii: Ceny ogłoszeń: Za wiersz jednoszpaltowy petltowy 

Abonament miesięczny we Lwowie za oba wydania miesięcznie. 2 K 50 h. | z dwukrotną 3K—h, lub jego miejsce 24 hal. Nadesłane za wiersz pe- 
gazety 2 korony. kwartalnie . 7 „ SO, | wysyłką . » 8 p—s» fitowy lub jego miejsce 80 hal. Po kronice wiersz 

rocznie . . 50 „ — „ | pocztową „36 „ —» 2 kor. Nekrologia za wiersz petitowy 60 hal. — 
Drobne ogłoszenia po 6 hal. za wyraz, wyrazy 

W Niemczech: miesięcznie . . . s.. 4K—h tłustemi czcionkami liczą się po wójnie. Numer 
się 60 halerzy. W innych państwach Zw. p. miesięcznie 5 s — s pojedynczy we Lwowie 4 hal, na prowincyi 8 hal. 


Za codzienną dwukrotną dostawę do domu dopłaca 


16 „ Niepomyślne widoki ugody czesko- | kowoż dopiero za kilka dni. Zachodzą trzy mo~ 
163 0 NOWIU Me i í f i niemieckiej. jżliwości: 1. kompromis z całą opozycyą; 2. kone 
> ; i promis ze stronnictwem Kossutha i wspólna wal- 
na luty EAN Praga (Tek w O z stdetocijej ka stronn'ctwa rządowego i Kossuthowców. prze- 
© i gazety „Samosiątnost oświądczyi zastępca Mar-|cjwy Justhowcom; 3. rozwiązanie Izby i nowe 
p jszalka dr. Urban, że w sprawie ugody niemiecko- | wybory w lecie. 
Przedpłata wynosi z przesyłką pocztową czeskiej obecnie zachodzą bardzo wielkie trudno- | W kołach rządowych ubolewają nad tem, że 


akazowa Zibrdłna |šci. Mimọ to rokowania będą dalej kontynuowane, | obiega wiele nieautentycznych wiadomości o sub- 
7 En IE | jgdyby zaś miały pozostać bez rezultatu, to nie | stacie rokowań, które przecie znajdują się do- 

za luty e o-a RZ50 IK 3h ak T N E A E de na czas mówił: , "p Najua 
za luty-marzec K 5-..- wen | zostanie nic mnego, jak odroczyć je na czas pó [piero w stadyum początkowem. Szczegóły poda- 
i | źniejszy, ` ine przez a Sry wiedeńskie, nie SFF 
z dostawą we Lwowie | i - Pa i tentyczne. środę dowie się cały świat polity- 
T e AA E RA Odroczenie Sejmu styryjskiego. czny, że Idzie tu o calkiem inne sprawy, wyma” 
za luty-marzec . K480 K520 Grac. (TBK). W godzinach wieczomych | gające wyjaśnienia, zanim zapadnie decyzya co 

Í j |wczoraj namiestnik nadesłał marszałkowi Sejmujdo dalszych losów parlamentu węgierskiego. 

mea aw oda in nn nin no A cesarski, odraczający drugą sesyę 10 pe- Mniej optymistycznie zapatruje się na spra- 
i |ryodu Sejmu styryjskiego, iwẹ rokowań gazeta poniedziałkowa „Morgen“, 
OSTATNIE WIARONOREI f me A która twierdzi, że propozycye węgierskich stron- 
£ i ` l ; „nietw opozycyjnych nłe zostaną przyjęte. Hr. 
|” | Zbliżenie Austro-Węgier do Rosyi. Khue nrzedstawił je na wczorajszej audyencyi 


i ai „| cesarzowi w formie zmodyfikowanej, nie otrzy: 
Paryż (Tel. wi). W sprawie informacyi | mał jednakowoż dotychczas żadnej definitywnej 
| „Berl, Tagebl.* w myśl której następca tronu |odpowiedzi. Dziś hr. Khuen odbędzie konferencyę 
.Franciszek Ferdynand podczas swej ostatniej by- 


Sprawy wewnętrzne. 


3 : t z ministrem wojny jakoteż z premierem au- 
Zdrowie cesarza. itności w Berlinie miał konferować z kilku oso" | stryackim. 
Wiedeń. (Tel. wł.). Cesarz ma się obecnie | bistościami politycznemi o zbliżeniu się Austro“ ' Budapeszt. (Tel. wł.). Byly sekretarz sta” 


| APE) Ą hT c bs | 80M M : 
bardzo dobrze. W stanie jego zdrowia nie zaszła | Yeer do Rosył, donosi korespondent petersbur inu Zoltan Desy oświadcza, że obecnie wszystko 


żadna zmiana. O bęzpodstawności wszystkich po- jski „Tempsa”: Dowiąduję się z kół politycznych, | zależy od tego, czy hr. Khuen uzyska od cesarza 
głosek, które obiegały tamtego tygodnia we Lwo- +° pa BA ta spotkała się z bardz GA a) przyzwolenie na militamo-polityczne żądania Kos- 
wle, świadczy najwymowniej fakt, że cesarzwczo- 7 tYcznem przyjęciem. Qdyby Austro- Í sythowców. Po stronie Justhowców trudność za- 
raj, przy zachowaniu zwykłego programu, poświę- | Wegry. wyraziły życzenie zblżenia się do Rosyii chodzi w tym kierunku, że Justhowcy żądają 
cil jeszcze kilka godzin sprawie przesilenia wę-|J2519 Í niedwuznacznie, gdyby też dały do po-!awarancyi rzeczowej co do terminu wniesienia 
dierskiego. A ponow wo właściwie przedstawiają sobie pod ta- | przedłożenia o reformie wyborczej i co do de- 
Wczoraj byli na audyencyi u monarchy hr.jkiem życzeniem, to Rosya z pewnością bardzo | mokrątycznej treści tej reformy. 
Stirghk, hr. Khuen, minister obrony krajowej | chętnie rozpoczęłaby dyskusyę na temat tej kwe- | Jedna z gazot tutejszych donosi. że hr. 
Georgi i szef sckcyt br. Müller w zastępstwie hr, a > sza. ero E mogłaby dopro- pihuen ewentualnie byłby gotów zgodzić się na 
Aehrenthalu. sa mi a a Ru p en a ch tajne prawo głosowania w miastach i że przy- 
yy adds U a aE WIOWO NIEMA: najmniej jedna część stronnictwa Justha już na 


Choroba hr. Aehrenthala. właściwie między monarchią a Rosyą żadnej wa* | podstawie tej koncesyi zgodziłaby się na pierw- 
i żniejszej kwestyi spornej. 


Wiedeń. (Tel. wł.) W stanie zdrowia hr. | szefistwo, reformy wojskowej przed reformą wy- 
Aehrenthala nie zaszła żadna zmiana. prai | borczg. 
pz ma się minister nieco lepiej, tak, że nawet j i e r 
lekarze zaczynają się znów oswajać z myślą, iżi Weg « ` 
możliwy będzie wyjazd na południe. W objek- | ù e l Sprawy zagraniczne. 
tyuna stanie nig się jednakowoż nie zmieniło. | Widoki ugody na Wegrzech. f r 

statnimi dniami znów kilka pism roztrzą- : ym co- 
salo kwestyę ewentualnego wrocic, uSonn-; _, Wiedeń. (Tel. Me O wczorajszej audysn. ; Wojna włosko-turecka. 
und Montagszeitmg”, utrzymująca stosunki z mi- 2h hr, a doge „Sonn a M.-Ztg. Ę KK. Generał Caneva ranny? 
nistergtwem spraw zagranicznych, tak pisze w tej| 0070 Polniormowane| strony węgierskiej : „Hr. e 3 
sprawie: „Czy pora do roztrząsania takiej kwe- Khuen przybył do Włednia, aby dowiedzieć się| Berlin. (Tel. wł.) „Morgenpost“ donosi z 
styi jest stosownie wybraną, nad tem nie będzie” ° tem, jak zapatrują się cesarz, rząd austryacki | Konstantynopola, że generał Caneva został koło 
my się zastanawiali. Cesarz przez udzielenie ur- ji zarząd wojskowy na rokowania kompromisowe | Ainza:a napadnięty î zraniony. 1 
lopu hr. Aehrenthalcwi wyraźnie zaznaczył że rzadu węgierskiego z opozycyą. | Rzym. (IBK.). „Tribuna“ donosi: Generał 
życzy sobie, aby hr. Aehrenthal mimo choroby HE: enp a ie DU wE na) Gio: UROK PSl Śp Syuk webz ogie" 
pozostał dalej na swem stanowisku, a dopieroj” €Z" itat pozytywny, bo hr. Khuen otrzy. |chał do Włoch, aby odbyć naradę z rządem. Przy 
stale niekorzystny przebieg chor oby mógłby d czy- | Mał „plein pouvoir“ co do dalszych rokowań.  |swoim odjeździe poruczył tymczasowo aż do 
nić aktualną kwestyę zastępstwa lub następstwa | Obecnie idzie o sformyłowanie warunków: swego powrotu komendę nad armią operacyjną 
i * w AAS grs Arada aranaren ba wozwavi: dział i wmolitanii `ri i 
Ale sąd co do tego, czy zachodzi taka aktualna | "23du węgierskiego wobec opozycyi; dzieło kod a ADELE, PEM. 


zy MAON sa. ą i 'e jest przet ku. : . 
potrzeba, pozostawiony jest oczywiście najzupeł- | S9WC Jest przeto w to y „sA ! Nowy i 
niej monarsze, który w ostatnich dniach ahsolu- |, .. Na DANE, ae pokój przyjdzie do skutku, ; A proja pokgiewy ło 
tnie nic nowego w tej sprawie nie zarządził. Ą. dziś nie można dać jeszcze stanowczej odpowie-, Frankfurt. (Tel. wl.) „Fr. Ztg.* donosi z 


gendy ministerstwa spraw zagranicznych prowa- | dzi. Hr. Khuen wyraził się, iż nie jest wykłuczo- 


y Konstantynopola, że Rosya przygotowuje nowe 
dzić będzie dalej pierwszy szef sekcyl bar. Miller. Enh że rokowania z opozycyą wydadzą rezultat próby pośredniczenjia między Turcyą a Włochami, 
i pomyślny. Zapatrywania miarodujnych kół węgier Idzie przedewszystkiem o możliwe zawieszenie 

PP. "AE (skich streszczają słę obecnie w słowach ; Raczej! broni. Gdyby zawieszenie broni przyszło do 

itan, niż nie. Ostuieczną detyzya zapadnie jedna- skutku, wycotałyby oba mocarstwa swe wojska z 


pola wojny, poczem dopiero wdrożonpby roko- | Z powodu zawiei Śnieżnych wstrzymano aż! 
wania pokojowe. do odwołania ruch ogólny na kolejach Kołomyja- 

Zdaje się jednak, że Porta, jakoteż wszy» | Stefanówka, Pałahicze-Tłumacz, Novy Łunków- 
stkię inne koła wojskowe zajmą wobęc tego pro-; Cisna i Borki W.-Grzymałów. 


jeklu stanowisko odporne. p T katastrofy budowlanej przy yl. 
g D erbskiej. ieszkaniu d Onufregó Kucy- 
Konflikt włosko-francuski. ga A CO Ghumao Eizy 


szyna przy ul. Serbskiej |. 4. oderwał się wczo- 
Interpelacya w parlemencie francuskim, 


raj tynk z sufitu, spadając z wielkim trzaskiem 
na ziemię. Po pewnym czasie zauważył przerą* 
Paryż. (TBK). Nacyonglistyczny poseł mar | żony dozorcą, że i deski sufitowe zwisają tak że 
jor Driant oznajmił prezydentowi ministrów, że|w każdej chwili spodziewać się można katastrofy. 
w razie urzędowego potwierdzenia wiadomości o | Kamienica — dodać należy jest stara i już 
zbombardowaniu i zniszczeniu francuskiego tere- | nieraz ostrzegano, że grozi zawaleniem. Niebez- 
„nu budowy w Hedeidzie przez włoską flotę wo- |pieczeństwa tembardziej bagatelizować nie mo- 
jedną, wniesie na przyszłem posiedzeniu Izby, ja- |żna, że w kamienicy 3-piętrowej mieszka 15 lo- 
kie zarządzenie zamierza poczynić rząd francuski, | katorów. Policya więc zwróciła uwagę na to 
aby położyć kres zachowywaniu się, którego cha- | miejskiego urzędu budowniczego. 
rakter nieprzyjazny i wyzywający znamionuje ten Defraudącya w Iwowskiem Towarzystwie | 
nowy atak. Ponieważ prezydent ministrów musi | tkackiem. Po mieście kursuje uporczywa pogło 
być obecny podczas dyskusyi w senacie o umo- | ską o defraudacyi w lwowskiem leiet, def 


wie niemiecko-francuskiej, niewątpliwie interpela? | tkackiem. Jak zdołaliśmy się dowiedzieć, defrau- 
cya Driant' a bęezie odroczona. dacyi dopuścił się woźny Towarzystwa, który 
z . zbiegł. Szkoda wynosić ma przeszło 3000 kor. 
R ó ż n e Eulenburglada we Lwowie. Policya wpa- 
e 


dła na trop „klubu“ homoseksualistów. Szcze- 
Proces Szajowicz-Stapiński, 


góły bliższe aż do czasu zachowane być muszą 
w tajemnicy. W aferę tę wmieszane są jednostki 

Kraków. (TBK.) Sąd krajowy cywilny wy- 
znaczył na 23 b. m. termin ponownej rozprawy 


z różnych sfer. 
Walne Zgromadzenie gremium aptekarzy 
dra Salomona Szajowicza przeciw posłowi Sta- 
pińskiemu o 50.000 kor. za prowadzenie roko- 


Galicyi wschodniej, odbędzie się w niedzielę dnia 
wań z finansowemi instytucyami i pozyskanie 


18 lutego 1912, o godz. 10 przedpołudniem w lo- 
kalu gremialnym przy ul. Blacharskiej l. 8, II. p. 
Lónderbanku do zrealizowania koncesyi na Bank 
ludowy. 


Porządek dzienny: 1. Przyjęcie protokołu z osta- 
Na pierwszej rozprawie obie strony proce- 


tniego walnego zgromadzenia. 2. Sprawozdanie 
z czynności zarządy za rok 1911. 3. Sprawozda- 

sowe. podaly świadków. Niektórych trybunał do- 

puścił i zarządził ich przesłuchanie. 


nie kasowe. 4. Wybory: a) zarządu na przeciąg 
lat trzech; b) komisyi egzaminacyjnej na przeciąg 
jednego roku; c) komisyi kontrolującej na prze- 
ciąg jednego roku; d) trzech członków wydziału. 
5. Wnioski zarządu gremialnego i członków. 

Zawody z przeszkodami. Zawody łyżwiar- 
skie miały się odbyć w Celowcu w sobotę i nie- 
dzielę, ale nie mogły się rozpocząć z powodu 
wielkiego śniegu. Na zawody przybyli sportowcy 
z Wiednia, kwowa, Budąpesztu i z zagranicy. 
| Waor odbył się bankiet na cześć gości. 

„Jestem niewinny!“ W procesie o szpie- 
gostwo, toczącym się w Lipsku przeciw Stewar- 
towi, prezydent senatu ogłosił o g. pół do 10-tej 
wieczorem wyrok. Skazano podsądnego za usiło- 
wane szpiegostwo na 3 lata 6 miesięcy twierdzy, | 
z wliczeniem 4 miesięcy więzienia śledczego. Po 
ukończeniu rozprawy oskarżony głośno po angiel- 
sku zawołał do publiczności: „Jestem niewinny 
i chcę, aby wszyscy w Anglii o tem się do- 
wiedzieli”. 

Strzelanina przy ulicy Zamarstynowskiej. | 
Nocy wczorajszej ul. Zamarstynowska alarnowana | 
była strzałami, spowodowanymi starciem się po- 
licyi z bandytami. Patrolujących policyantów za- 
wiadomiono, że zbliża się w ich kierunku grupa 
podejrzanych indywiduów. Policya urządziła wsku- 
tek tego zasadzkę i owe indywidua zatrzymała, 
usiłując je zrewidować. Nim zdołano się jednak 
załatwić z jednym z zatrzymanych, reszta rzuciła | 
się do ucieczki. Policyanci puścili się za nimi w| 
pogoń, w odpowiedzi na to jeden z bandytów 
wystrzelił w kierunku goniących. Żołnierz poli- 
cyjny odpowiedział na to również wystrzałem ze 


Kosztowne sKaleczenie. 


Londyn. (Tel. wł.). Sławny muzyk Jan Ku- | 
belik skaleczył sobie rękę nożem tak nieszczęśli- | 
wie, że przez caly tydzień nie będzie mógł kon- 
certować. Kubelik jest ubezpieczony u Lloydu w 
Londynie na 235.000 dolarów i zażądał obecnie 
dziesiątej części kwoty ubezpieczeniowej t. 25.000 
dolarów, 


Upadek z wieży Eiffla. 


Paryż. (TBK.). Krawiec Franciszek Rei- 
chelt, który chciał wypróbować wynalezione przez | 
się ubran e spadochronowe, przeznaczone dla lo- 
tników, skoczył wczoraj w tem ubraniu z pierw- 
szej platformy wieży Eiffla. Przyrząd jednak nie 
działał należycie i Reichelt złamał stos pacierzo- 
wy i obie nogi i zabił się na miejscu. 

Policya udzieliła mu była pozwolenie tylko 
na odbycie doświadczenia takiego z lalką, a także 
przyjaciele odradzali mu narażanie się ze względu 
na silny wiatr. Wynalazca był jednak tak mocno 
przekonany o doskonałości wynalazku, żę na to 
wszystko nie zważał. Podobno rodzeństwo Rei- 
chelta mieszka w Wiedniu. 


Krwawa bójka z żołnierzami. 


Grac (Tel. wl.) W miejscowości w Schikole 
w Styryi przyszło do bójki między robotnikami 
i chłopami a żołnierzami. Żołnierze oddali kilka 
strzalów. Powien chłop, 25-letni Janehorwath, 
został zabity, kilku innych ciężko zraniono. 


„Gazeta Wieczorna“ z dnia 5. lutego 1912. 


mi, czysto mechaniazuceni „płód 


swego służbowego karabinu. W końcu zdołano, 
jednego z bandytów zatrzymać. Jest to jak się 
okazało drążkarz Markus Kugel, którego osa-| 
dzono w aresztach. Í 


Lux w MaroKEu. 
Paryż. (Tel. wł.). Kapitan Lux, który nie- 
dawno uciekł z twierdzy Glatz, został przenie- 
siony do Marokka. 


Śmierć ks. Pastora. | 


Kraków (TBK.) „Czas“ donosi: Wczoraj 
|zmarł nagle w Leżajsku b. poseł do Rady pąń- | 
|stwa i do Sejmu ks. Leon Pastor. Pogrzeb! 
i odbędzie się w Leżajsku d. 7 bm. | 
| (Od Redakcyvi: Ks. Pastor urodził się w T 
1846 w Mielcu. Do szkoły średniej uczęszczał 
w Rzeszowie, następnie był słuchaczem teologi- 
cznego fakultety w Przemyślu, poczem objal pro- 
bostwo w Bieczu. 


Ubezpipczenie od chorób i wypadków. 


Berno szwajcarskie. (Tel. wł.). Referen- | 
dum ludowe oświadczyło się za upaństwowieniem 
ubezpieczenia od chorób i wypadków. 


Kremika z ostatniej chwili. 


Z kolei. Z powodu mrozów i zawiei śnież- 
nych wstrymano aż do odwolania kurs wozu re- 
stauracyjnego między Lwowem a Rzeszowem przy 
pociągach nr. 7 1 8 i kurs wozu bezpośredniego 
III kl. między Bredami a Wiedniem przy pocią- 
gach 16/18 i 30/2, względnie 1/17 i 16/11 i mię- 
dzy Czerniowcami a Fust im Walde przez Pragę 
przy pociągach 7 i 8. 


dąt sejmowy z okr. Jasło-Biecz i dopiero w ro- 


żygnował z mandatu. Również przez czas dluż-| 
(szy (do r 1911) był posłem do parlamentu, a 


j 


Ś. p. kó, Pastor dzierżył od r. 1895 man: | rządził bohaterom narodowym owacyę. 


ku ubiegłym z powodu złego stanu zdrowia zre- | 


gb Nr. 315. 


w Kole polskiem przewodził grupie „Centrum“. 
Wraz ze złożeniem mandatu sejmowego cofnął 
się zupelnie w zacisze życia domowego. 


NADESŁANE. 
Artykuły i notatki w tym dzialę zamieszczone nie pocho 
dzą od Redakęyi. 


ko a zicc FEE TORZYCWAO 
Doc. Dra Piasechiego 


Zakład gimnastyki leczniczej, artopędyi 
i masażu. 2239 
Ulica Trzeciego Maja ©. 
e 


Zdawałoby się, żę pisuie na swaszynie nie jest 
żadną sztuką, żę nasze miode „massynistkhi są zwyczajne- 
bez żadnych indy- 
jest gws hiem 


widnalpych zalet i że pisanie na maszynie 
pukanic po Mawiszach. 

Jednak tak nie jest. 

Zypełuc wykorzystanie ogromnycu zalet mąszyn do 
pisania, oszczędzujących mam czasu i trudu, wymaga od 
ptsarki (i — ażeby tej brzydkiej płci nie obrazić) od pi- 
sarzy — pełnego zrozumienia | zamiłowania do swójego 
zawody i traktowania pisaniu ua maszynie jako sztuki, 
która się duje wedle własnych. indywidualnych: zdolności, 
doprowadzić do stopnia wysoko rozwiniętego artyzmu, jak 
się to dzieje w każdym innym zawądcie, który od swoich 
adeptów odpowiedniego ttopnia Intebgeucyi wymaga. 

Pray pobrawnem pisaniu na maszynie nie powinno 
się „tańczyć rekam“ ani wykonywać żadnych ruchów 
sportowych, celem zupełnego wykorzystania ogromnych 
galet technicznych maszyny do pisania. należy uwzględnić 
pewne zasady vede i iotychczas wcaie u nas nie- 
znane. a raczej Mie Uwe iane- 

Przębował uas o lew p, Norbert Ehrlich, własciciel 
pierwszorzędnej szkoły pisania na maszynie, we Lwowie, 
przy placu Smolki 4. 

System nauki pisania na maszynie stosowany przez 
p.N. i, spiówadze. jak mieliśmy spogobność naocznie 
się przekonąć — ogromnie korzystne rezultaty, gdyż wy- 
hoh pisarki i pisarzy na maszynie pierwszorzędnej war- 
tości. 

Uczący się musi już od pierwszej lekcyi przyzwy- 
czaić się do tego. aby na maszynie pisze niejako na ślepo 
iw pojedyncze klawisze bez poprzedniego szukanią, pē- 
jedymczymi palcami mechanicznie uderzać. Ręce przytem 
nie śmią nupróżno latać i raczej tylko palce powinny być 
w ruchu, 

W szkole p. Ehrlicha przestrzega się z całą konse- 
kwencyą, by od początku pisania, wszystkimi palcami pi- 
sać ma ślepo, tj. bez patrzenia na klawisze, ponieważ zaś, 
jak już poprzednio wspomnieliśiuv, ten system nauki jest 
bezwarunkowo najódpowiedmiejszym, przeto możemy szkołę 
p. Norbert: [hrlicha gorąco wszystkim interesowanym po- 
lecić. 


z 


Obwieszczenie. 


Dyrekcya Towarzystwa Handlowego w Dy- 
nowie, stow. zarej. z ogr. poręką, zaprasza niniej- 
sze T. członków Towarzystwa na nadzwy- 
czajne Walne Zgromadzenie członków, które od- 
będzie się dnia 11. lutego 1912 (w niedzielę) w 
lokalu Towarzystwa o godz. 4-ej po południu, a 
w razie braku kompletu, wymaganego statutem, 
odbędzie się ponowne Zgromądzenie tego same- 
go dnia o godz. 6-ej wieczorem, które bez wzglę- 
du na ilość obecnych prawomocnie obradować 
będzie. 


PORZĄDEK DZIENNY: 
1) Wybór 5 członków Rady nadzorczej na 
przeciąg lat trzech. 
2) Wnioski członków. 
Dynów, dnia 2. lutego 1912. 
Dyrekcya Towarzystwa Handlowego w Dynowie 
Stow. zarejesty. z ograniczoną poręką. 2232 


N. Weinig. H. Weinig. 


Po zamknigciu numeru, 


© napad na Konsulat austryacki. 
Kijów. (Tel. wł.). Przed sędzią pokoju od- 
była się rozprawa o uapad na konsulat austrya- 
cki w dniu 19 grudnia r. z. Do odpowiedzialno” 
ści pociągnięto chuligana studenta Gołubiewa, 2 
dorożkarzy i dwie osoby „bez zajęcia”, tj. noto- 


i wanych złodziei. 


Mimo że przyznali się do winy, sędzia 
wszystkich uwolnił. Zebrani ną sali czarnosecińcy 


e 
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Kataster narodowy. 


Lwów, 5. lutego. 


Z szeregu kwestyi spornych, jakie wyłoniły 
się przy rokowaniach ugodowych z Rusinami o 
zasady reformy wyborczej —— im dalej one po- 
stępują naprzód — wyłania się coraz bardziej na 
plan pierwszy sprawa zabezpieczenia manda- 
tów wogóle, zabezpieczenia praw  mniejszo- 
ści narodowych w szczególności. Sądząc po 
enuncyacyach polityków ruskich, na tem sprawa 
ugody utknie, najpoważniej zapowiedzieli bowiem, 
że nie tyle im idzie; nawet o kiłka procent man- 
datów, ile o trwałe zabezpieczenie przyznanych, 
Na ostatniej konferencyi porozumiewawczej stron- 
nictwa polskie zastrzegły sobie zwłokę w powzię- | 
ciu decyzyi co do sposobu zabezpieczenia man- | 
datów, sprawa ta jest więc obecnie najaktualniej- 
sza z tematów, które sytuacya sejmowa na po- 
wierzchnię dyskusyi publicznej wyrzuca. 


Z trzech sposobów zabezpieczenia manda- 
tów, względnie mniejszości jeden, mianowicie sy- 
stem wykrawywanych okręgów, pozostawiono, ja- 
ko najmniej odpowiedni, na uboczu. Mamy więc 
do wyboru między systemem proporcyonalnym, 
a katastrem narodowym. Dyskutowano już o u 
w prasie i na zebraniach, przeważna część stron- | 
nictw oświadczyła się już za jednym lub za dru- 
gim systemem, należałoby więc w tygodniu, dla 
ugody być może decydującym, przedstawić raz 
jeszcze w krótkości zalety i wady obu. 

Z katastrem narodowym wystąpiła u nas 
po raz pierwszy w Sejmie narodowa demokracya | 
w roku 1908, opierając na nim swój projekt re- 
formy wyborczej sejmowej. 

Zasady katastru oparł wówczas dr. Batta.| 
glia na podstawie wyznaniowej, przydzielając 
w projekcie zgłoszonym w subkomitecice, bor- 
ców grecko-katolickich i grecko-oryentalnych do! 
jednego ciała wyborczego, wszystkie zaś inne| 
wyznania i obrządki do drugiego ciała. Dziś po, 
czterech latach, gdy sprawa staje się znów aktu- | 
alna, ojcowie katastru, narodowi demokraci za- 
pomnieli o nim, zachowując do tej pory dyskre- 
tne milczenie, w oczekiwaniu widocznie, jakie im 
każe zająć stanowisko ich lzba wyższa w Sejmic, | 
stronnictwo „środka“, 


Idea katastru w międzyczasie potrafiła po- 
zyskać dla siebie zwolenników w polskiej demo» | 
kracyi i w stronnictwie ludowem -— oświądczają 
się też za nią obecnie i Rusini, gdy prawica ij 


zastrzeżone. 


Prawa przedruku oraz tłówaczenia na wszystkie języki | 
30 | 
| 


STANISŁAW PRZYBYSZEWSKI, 


j | w 
Mocny człowiek. 
| 
Powieść. | 

Ciąg dalszy. 

Ujrzał nagle te złe, zbrodnicze oczy z obra- 
zu Borsuka — tak go dziwnie zachęcały do cze- 
goś, wbijały w jego chwiejną, niepewną, niejasno 
jeszcze ukształtowaną wolę, gdyby iglaste ostrogi, 
a teraz czuł dokładnie. jak się te oczy całkiem 
dotykalnie po nim obślizgiwały, dwa świdry uwier- 
cały się zwolna w ciemny, chaotyczny kłąb jego 
myśli, które jeszcze myślami nie były... czuł, że 
jeszcze chwila, a dotrą do jądra, światło buchnie, 
którego się jeszcze lęka... 

i nagle zrozumiał, czem go ta kobieta, od 
pierwszej chwili, kiedy ją jeszcze na portrecie 
ujrzał; tak nieprzeparcie pętała... 

otyk jej oczu czuł teraz, jak kłucie szpil- 
kami — złą, bolesną podnietę, ale poddawał jej 
się z jakąś przyczajoną, chytrą rozkoszą, bo była 
mu potwierdzeniem tego, co się jeszcze opierało 
wcieleniu w postanowienie. 
z Co się pan tak głęboko zamyślił? 

Bilecki spojrzał jej nagle całym sobą w 
oczy. , 

Przymknęła powieki, jakby ją ktoś silnemi 
pięściami w oczy uderzył, ale w tej samej chwili 
je otworzyła przyjazne, porozumiewawcze, pełne 
siły i woli, 

I tak się ich spojrzenia pętały, zmagały w 
chytrych. podstępnych zapasach, to znowu w przy- 
jaznych uściskach. badawczych przeszpiegach, to | 


m 
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_ „Ciazeta Wieczorna” z uro. '5. lutego 1912. 


centrum trwają przy systemie proporcyonalnym. 
Oświadczył się też za nią namiestnik. 

Z argumentów, przytoczonych niedawno na 
obronę tego ostatniego sposobu w organie podol- 
skim, dowiadujemy się, że kataster narodowy po- 
łożyłby tamę wszelkiemu dalszemu rozwojowi myśli 
polskiej na wschodzie, że mniejszości polskie o” 
kolone większością ruską zapadłyby się jak kur- 
hany na równinach podolskich. 

Szkoda, że panowie z Podola polemizując 
z demokracyą i ludowcami nie chcieli dokładnie 
przypomnieć sobie wszystkich argumentów, na o- 
bronę katastru podniesionych a przyłączają tylko 
wygodniejsze dla siebie w polemice. 

Czyż kto ze zwolenników katastru propa- 
gowa! kiedy rezygnacyę w polityce na wscho- 
dzie? Czyż w ramach katastru nie mieści się celo- 
wa, ciągła, konsekwentna, usiłna praca nad pozy» 
skaniem dla idei narodowej polskiej tych jedno» | 
stek zakatastrowanych w ciele wyborczem ruskiem, 
które czują po polsku i lgną do kultury polskiej? 
W terminie odpowiednim przed wyborami będzie 
je można przecie wyreklamować i głosy ich sku- 
pić na polskim kandydacie. 


Przypomnimy jednak przy tej sposobności 
zwolennikom systemu proporcyonainego te Ap 
szości polskie w 15. południowo-wschodnich po” 
wiatach, ktore stanowią tam 5—7%o ludności, dla 
tych kandydatów więc, którzy z misyą polską idą 
na wschód tylko w okresia przedwyborczym, by: | 
łyby bezpowrotnie stracone, bo nawet system | 
trójmandatowy ani nawet czteromandatowy pro- 
ceniu tego nie uwzględnia, gdy kataster zmusi 
je — choćby tylko w okresie przedwyborczym— | 
do intenzywnej współpracy i współmyśli z nami. 

Praca więc nad polskiemi miejscowościami, 
nad wzrostem i rozrostem idei polskiej na wscho- 
dzie będzie dla wszystkich, którzy nie przypomi- 
nają sobie tylko Polski z dniem rozpisania wy: | 
borów —— pole do pracy głębsze i owocniejsze, 
bo nie obliczone tylko na chwilowy efekt, lecz 
na sukcesy trwale. W okresie między wyborami | 
będzie można poświęcić całą energię, wszystkie i 
siły na pracę kulturalną i oświatową, organizacyę 
gospodarczą itd, w czem wszystkiem poczynają | 
nas niebezpiecznis na wschodzie dystansować 


j Rusini. 


Zwolennicy proporcyonalności widzą jednak 
skrzepienie polskości nie w takiej walce z Rusi- 
nami, lecz w ostrej, nieprzebierającej w Środ-, 
kach, bezwzględnej kampanii przedwyborczej o 
mandaty. Tymczasem polityk nie mierzący swej; 


misyi miarą zdobyczy kilku mandatów, zrozumie, i 


znowu w pożądliwych porozumieniach — zachę- 
caniu į potwierdzaniu. 

Trwało to długą chwilę. 

Borsuk patrzył zdumiony, przerwał nagle o- 
powiadanie, jakaś nagła błyskawica rozjaśniła mu 
mózg. 

ŚTo ja się nie pomyliłem.. Te oczy, które 
namalował, to rzeczywiście jej oczy i... zatrząsł 
się: jego oczy, Bileckiego, te same — patrzył 
osłupiały: te same! 

Ogarnęło go przerażenie, jakby spojrzał na- 
gle w jakąś ciemną, ohydną przepaść. A lęk jego 
wzmógł się nagle do jakiegoś panicznego stra- 
chu, jaki uczuwa człowiek, gdy się za chwilę ma 
stać coś strasznego, a co tylko ciemnem prze- 
czuciem wokół niego krąży. 

Karska pierwsza się opanowała. 

— Co się tak cicho nagle zrobiło? 

Spojrzała na Borsuka i zlękła się. Miała 
wrażenie, jakby ją ktoś obcy nagą ujrzał, 

A, a... przepraszam, przepraszam jak 
najmocniej, ale tu u mnie rzeczywiście bardzo 
nudno — Borsuk silił się, by ukryć swoje zmie- 


szanie.. — ale, ale, dlaczego państwo nie pi-! 


jecie... 

Głos, który miał być niezmiernie uprzej- 
mym, brzmiał ostro i obco. 

Co mu się nagle stało? pomyślała Karska 
niespokojnie i patrzyła badawczo na Borsuka. 

Ale i on nie wiedział dokładnie, co się sta- 
ło, nie zdawał sobie sprawy z całego zamętu u- 
czuć, i myśli niejasnych, to jedno tylko wiedział, 
że był świadkiem czegoś złego, czegoś, przed 
czem jego dusza ze wstrętem uciekała, a równo- 
cześnie miał uczucie wstydu, jak człowiek, który | 
mimowoli szogoś w czemś podpatrzył i wdarl się; 
w obcą tajemnicę. 


To wszystko kotłowało w jego mózgu czy- | 
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że zmniejszenie powierzchni tarcia w walce bra- 
tobójczej na wschodzie leży w naszym dobrze 
zrozumianym interesie narodowym. 

Uporządkowawszy bowiem swój stosunek z 
Rusinami będziemy mieli o wiele silniejszą po“ 
zycyę wobec Wiednia, tem łatwiej przyjdzie nam 
przeprowadzić postulaty autonomiczne a dalej 
i federalistyczne. Walka zaogniona na wschodzie 
da zaś centralistom wiedeńskim sposobność do 
ciągłego szachowania nas Rusinami. 


Nikły też jest zarzut, że kataster narodowy 
będzie wstępem. do podziału poszcze- 
gólnych instytucyi krajowych i całego kraju. Po- 
stulaty podziałowe podnoszą Rusini nie od dziś 
a powodzenie ich może zależeć nie od jakiegoś 
precedensu czy analogii, lecz od naszej istotnej 
siły, jaką reprezentować będziemy wobec Rusi- 
nów i wobec Wiednia. Kataster zaś jest właśnie 
tej siły naszej umocnieniem. 

Zupełnem milczeniem pomija „Gaz. Nar.“ 
jeden z najpoważniejszych argumentów za kata- 
strem: sprawę żydowską. Zdaje się, że 
dość mieliśmy smutnych doświadczeń z sojusza- 
mi ukraińsko-syonistycznymi z wygrywaniem ży- 
dów przeciwko nam przy wyborach, w następstwie 
zaś i w całem życiu politycznem na wschodzie. 

Kataster nietylko, że sojusze takie uniemo» 
żliwia, ale skłania wprost żydów do definitywne” 
go załatwienia swego stosunku z nami. O warto” 
ści tego zbliżenia i asymilacyi politycy jednodnio- 
wych sukcesów wyborczych, zdaje się, zupełnie 
zapomnieli. 


ROK ZAŁOŻENIA 1814, 


Fabryka maszm | odlewiznia żelaza 
JH. GORIIAJE 
to Przemyśla, Tciefom mr. 301, 
Buduje: Maszyny pomocnicze 

i motory, 
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stego, naiwnego dziecka, zamącało i zamulałę 
przeźrocze jego duszy. 

Nie umiał się maskować: posowiał. 

Ona? pal ją pies, co go ona obchodziła — 
ale on — on.... nic! stanowczo się pomylił, w 
jego oczach odbiły się jej oczy złe i to wszyst. 
ko — odetchnął... Wpatrywał się ukradkiem w 
Bileckiego.... 

Pomylił się, stanowczo pomylił — te jasne, 
dobre, rozumne oczy, przejrzała się w nich jej 
zła dusza, jak w pięknem zwierciedle uszpecona 
twarz — i to wszystko, 

Uczuł nagle jakąś gwałtowną, nieprzezwycię. 
żalną nienawiść ku tej kobiecie, nagłą, piorunującą 
jak u pierwotnego człowieka. Zrozumiał, że tę nie- 
nawiść do niej już dawno nieświadomie w sobie 
nosił, że nie sposób mu dłużej wytrzymać w jej 
towarzystwie, nie wiedział, co z sobą ma począć, 
jak się wykręcić, a nagle znalazł upust w prze- 
ciągłym, nerwowym śmiechu. 

— Psiakrew, upiłem się. 

-— Prześpij się, to ci dobrze zrobi, Bilecki 
wstał, wyprostował się, jakby się ocknął. 

I Karska wstała. 

— Pan nie pijany, tylko bardzo znużony.. 
no, ale kiedy mam panu pozować do nowego 
portretu ? l 

— Wie pani, ja się pomyliłem — jąkał się 


Borsuk =— artysta zwykle nie ma dystansu do 
swego tworu — ten portret, który zrobiłem — 
dziś to widziałem — doskonaly — lepszego bym 
zrobić nie mógi — żad n mistrz, choćby naj- 


większy, nie zrobiłby lepszego... 
-—— Chodźmy, przerwał Bileckii ujął Karską 
d ramię, jakby już dawno da niego przynależała. 


Cd... 
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Sprawy zagraniczne, 


Wojna włļosHo-turecKa. 
»Berliner Loc. Anzeiger“ donosi o rozmo- 
wie z tureckim ministrem wojny, który oświad- 
czył, że turcya ma zamiar dalej prowadzić wojnę 


w sposób dotychczasowy. „Nieprzyjaciel — mó- 
wił minister — nie śmie mieć ani jednej chwili 


spokojnej”. 

Co do możliwości zawarcia pokoju oświad- 
czył minister, że zawarcie pokoju przez rząd tu- 
recki wśród danych warunków wywołałoby ogrom- 
ne wzburzenie w całym Świecie muzułmańskim. 

Z Trypolisu donoszą źródła włoskie pod 
datą 2 bm.: Ubiegłej nocy trzy małe grupy nie- 
przyjacielskie ostrzeliwały z wielkiej odległości 
Ain Zara. Jeden podoficer został zraniony. Zre- 
sztą atak nie miał skutków. W Benghasi stan 
rzeczy niezmieniony. 

Homs donosi ag. Stefaniego, że w nocy 
z 1. na 2. bm. nieprzyjaciel wykonał słaby atak, 
poparty kilkoma działami, skierowany przeciw 
południowemu frontowi pozycyi naszych wojsk. 
Atak z łatwością odparto. Po stronie włoskiej 


dwaj żołnierze są lekko ranni. Ciemność nie po- | 


zwoliła ocenić strat nieprzyjaciela. 

„Eclair“ donosi z Rzymu, że minister Gio- 
litti chce z powodu nadwątlonego zdrowia podać 
się do dymisyi. „Eclair“ dodaje, że wskutek dy- 
misyi Giolittiego kwestya akcyi pokojowej stała 
się znów aktualną. 


Nowy parlament niemiecki. 


Kanclerz Rzeszy zaprosił przywódców stron- 
nictw Sejmu na konferencyę w sprawie nowego 
przedłożenia wojskowego i pokrycia żądanych 
kredytów. Kredyty te na cele wojskowe i mary- 
narki dochodzą rzekomo do wysokości stu kilku- 
dziesięciu mil. marek. 

W kołach politycznych twierdzą, że posło- 
wie socyalistyczni zażądają w każdym razie przy- 
znania im miejsca pierwszego wiceprezydenta w 
nowym Sejmie. Wyłoni się jedynie trudność z 
powodu t. zw. obowiązków dworskich. 

Gdyby większość stronnictwa socyalisty- 
cznego — co zresztą nie jest prawdopodobnem— 
oświadczyła się przeciw spełnianiu tych obowiąz- 
ków przez socyalistę, wówczas mogłoby ewentu- 
alnie przyjść do wyboru wiceprezydenta z łona 
innego stronnictwa. 


Przeciwko systemowi szpiciowskiemu 
we Francyi. 


Nowy minister wojny Millerand zniósł roz- 
porządzenie swego poprzednika, ministra Messi. 


my, obowiązujące prefektów departamentów do | 


regularnych półrocznych sprawozdań o ewentu- 
alnych politycznych wykroczeniach oficerów albo 
ich antyrepublikańskich przekonaniach. Millerand 
w dotyczącym okólniku, wystosowanym do pre- 
fektów oświadcza, że mają oni oczywiście i teraz 
obowiązek donoszenia o niewłaściwych politycz- 
nych wypowiedzeniach się urzędników i ofice- 
rów, tak jak i rząd ma prawo, w poszczególnych 
wypadkach zwracać się wprost z zapytaniem do 
prefektów co do jakiegoś oficera; regularne je- 
dnak donosy tego rodzaju sprzeciwiają się inte- 
resom i powadze armii. 


Sprawy wewnętrzne. 


Ugoda czesko-niemiecka. 


Z Pragi donoszą nam: W ubiegłą sobotę 
odbyła się tu konferencya komitetu referentów 
Wydziału pracy komisyi narodowo - politycznej. 
Dyskusya dotyczyła reformy Wydziełu krajowego. 
Porozumienie dotychczas nie nastąpiło, ale w 
kołach niemieckich sądzą, że stanowisko delega- 
tów czeskich wskazuje na to, że Czesi poczynią 
dalsze ustępstwa tak, iż widoki ugody się po- 


lepszyły(?). 
Z Węgier. 


Rokowania z opczycyą. 


„Zsit* donosi z Budapesztu: 
Hazai przedłożył cesarzowi imieniem rzędu wę- 


„Gazeta Wieczorna” z dnia 5. lutego 1912. 


|gierskiego cały szereg żądań, któryzh uwaględ- | 
nienie zagrażałoby jednolitości armii i oznacza”; 
'łoby początek jej rozdziału. Tak zw. „stylisty- 
czne* zmiany przedłożeń wojskowych, których 
żądają Kossuthowcy, mają rzekomo dotyczyć bar- 
dzo ważnych merytorycznych kwestyi. 

Idzie o godła i o herby, o zmianę śty'iza- 
cyi kilku ustępów przedłożenia rządowe_o, oaz 
o wyeliminowanie postanowienia o języku służbo- 
wym niemieckim z przedłożenia o karnej proce- 
durze wojskowej, które to kwestye miałyby być 
załatwione w drodze rozporządzenia. 


m 


Sprawy urzędnicze. 


Wydział stowarzyszenia pocztowych urzędni- 
ków ruchu rozesłał do posłów memoryał, w któ- 
rym czytamy: 

Od r. 1854 wymaganą jest od kandydatów 
tej gałęzi ukończona szkoła średnia lub na równi 
ijej postawiony inny zakład naukowy. Kandydat 
i przed definitywnem przyjęciem składa trudny fa- 
chowy egzamin; do którego przygotowywać się 
musi na kursie pół roku trwającym przy równo- 
czesnem wykonywaniu służby. Służba nasza jest 
gorączkowa, ciężka i odpowiedzialna, n. p. kaso- 
wa, o olbrzymim obrocie pieniężnym, bez tej 
pewności i zabezpieczenia, jaką daje manipulacya 
bankowa, służba telegraficzna, która oprócz 
koniecznych fachowych wymaga specyalne- 
Igo egzaminu, pełna niebezpieczeństw i wymaga- 
|jąca wiedzy służba ambulansowa. 
| Pocztowi urzędnicy ruchu nie znają odpo- 
| czynku w niedziele i święta (co robi przeszło 60 
dni roboczych w roku, a w okresie 35-lemiej 
służby każe nam o 7 lat dłużej ją pełnić, aniżeli ; 
| urzędnikom prawie wszystkich innych kategoryi). 

Większy niż czyjkołwiek dzienny wymiar go- | 
dzin pracy naszej przedłuża nam okres 35-letni] 
także najmniej o 4 lub 5 lat, że pelnimy wiecznie. 


«ch "Nr. 518. 


Odnośn'e do §. 73 ustępu 4 przedłoże- 
nia rządowego żądamy zmiany jego na brzmienie: 
„Beamten, die in das diesem Gesetze unterlie- 
gende Staatsdienstverhśltnis aus einem anderen 
staatlichen oder öffentlichen Dienste ibergetreten 
sind, ist diese Dienstleistung bis zum Hóchsaus- 
masse von 5 Jahren mit der Wirkung des zwei- 
ten Absatzes anzurechnen“. 

Znajduje się bowiem pośród obecnych po- 
cztowych urzędników ruchu wiele kolegów, któ- 
rzy choć mieli wszelkie dane na definitywne o- 
trzymanie posady urzędnika, byli długoletnimi 
ekspedytorami, a przez późne otrzymanie cha- 
rekteru urzędnika państwowego osiągali pobory i 
rangę urzędnika bez żadnego stosunku do ich 
rzeczywistych lat służby. Słuszne więc i sprawie- 
dliwe, by przynajmniej część owych lat była im 
policzalna w „nieilluzorycznym' awansie czaso- 
wym; r 


Z caratu. 


Sprawa chełmska w Dumie. 


Z dyskusyi chełmskiej w Dumie podajeniy 
w obszerniejszem streszczeniu mowy posłów pol- 
skich i opozycyjnych. 


Mowa p. Świeżyńskiego. 


Mówca streszcza w paru słowach poprzednie 
przemówienie: ludność polska i rosyjska żyła w 
zgodzie, prześladowań religijnych i narodowościo- 
wych obywatelstwo polskie nie wszczynało, ucisk 
ekonomiczny. nie zostanie zniesiony przez wyode 
rębnienie, a rząd o byt materyalny zupełnie się 
nie troszczy. 

„Gdyby rządowi chodziło o poprawę bytu 
niższych klas ludności chełmskiej — wówczas 
prze sięwziąłby szereg innych środków, jako tc 
zupelna wolność zakładania związków i stowa. 
rzyszeń, mających na celu podniesienie ekonomi: * 


trwające służby nocne, że mamy nieuregulowane | cznego dobrobytu kraju. Tymczasem w ciągu 
stale godziny urzędowe (co nas pozbawia możno- | ostatnich 40 lat wysiłki rządu i działaczów rosyj- 
ści ubocznego biurowego zarobku). [skich dążyły do zniszczenia życia społecznego i 


Wszystkie te okoliczności wymagają w okre- 
sach awansu czasowego bardziej sprawiedliwego 
i odpowiedniejszego wyrazu, niźli go daje poczto- 
|wym urzędnikom ruchu dotyczące przedłożenie 
rządowe, 

To też żądamy stworzenia dla nas gruny, 
i która odpowiadać będzie wymaganym od nas stu- 
dyom przed przyjęciem, wykształceniu fachowe- 
mu i ciężkiej, a odpowiedzialnej służbie. 

Prosimy o wniosek stworzenia grupy, która 
nam da gwarancyę osiągnięcia najpóźniej po 18 
latach służby poborów rangi VIII. okresy zaś cza- 
sowe będą zgodne ze stworzonymi przez wyso- 
ką komisyę urzędniczą okresami grupy Ci. 


rządowego w tym kierunku zmieniono, że osią- 
gnięcie poborów o okresach oznaczonych uzależ- 
nia się jedynie od kwalifikacyi i tych tylko e- 
gzaminów fachowych, które wymagane są do de- 
finitywnego przyjęcia. Obecne bowiem brzmienie 
tego paragrafu czyni illuzorycznemi korzyści 
awansu czasowego dla całej masy starszych ko- 
legów, którzy przewidując niemożność otrzymania 
kierującej posady z powodu niewielkiej ich ilości 
do dziś nie składali egzaminu na kierowników u- 
rzędników. 

Egzamin zw. „„Amtsleiterpriifung" przypisany 
jest dla kompetentów o posady kontrolora, za- 
rządcy lub o systemizowaną posadę VIII. rangi. 
Uzależnienie tedy otrzymania wyższych poborów 
od tegoż egzaminu równałoby się zamknięciu 
awansu już obecnie, a tembardziej w przyszłości, 
gdyż wynik egzaminu przy jego trudności, mo- 
żności składania go tylko w starszym wieku (po 
pięciu latach przebytych w X. randze), przy ol- 
brzymim materyale, którego opanowanie w; maga 
najmniej półtorarocznej do dwuletniej pilnej nau- 
ki, zawisły jest zupełnie od woli Władzy, lub mo- 
że być od Niej uzależniony. 

Prosimy tedy gorąco o zmianę §. 67 ist. I. 
w następujący sposób: „Beamten, die nicht (jak 
przedłożenie) steht — eine wenigstens entspre- 
chende Qualification und die erfolgreiche Able- 
gung der für die definitive Anstel- 


Żądamy dalej, aby §. 67 przedłożenia. 


|podjudzenia jednej części ludności przeciwko 
drugiej.. 

Ludu miejscowego nie przekonacie o ko. 
rzystności wydzielenia waszymi naciągniętymi ar- 
gumentami historycznymi i etnograficznymi. Hi- 
storya, którą on pamięta, mówi przeciwko wam i 
waszym projektom, nie przekona go wasza etno- 
grafia, uważająca objekt rusyfikacyi z góry za 
rosyjski. 

Kiedy oznajmicie, iż środki nadzwyczajne są 
|potrzebne dla obrony Rosyan przed uciskiem pol- 
|skim, lud się gorzko zaśmieje, wszak on: wie do- 
brze, kto jest ciemięzcą, a kto ciemiężonym. 

Jest tylko jeden argument do którego nale- 
żałoby się szczerze przyznać: mamy siłę, możemy 
zabrać, co nam się spodoba, zniszczyć to, co nam 
przeszkadza, lub jak głosi. bajka: „ty jesteś winien, 
że mnie się chce jeść”. Ludność ma apetyty miej- 
scowych „działaczów“ wie, że macie dość, siły, 
by oderwać gub. Chełmską, nie wierzy ona jednak, 
abyście mogli przerobić wiarę i przekonania lu- 
dzi, połknąć bowiem to nie znaczy jeszcze stra- 
wić. Ludność ta zniosła prześladowania wiary nie 
odstępując od niej, szykuje siędo gorzkiago losu, 
lecz nie traci wiary w swą silę oporu. 

Trzecia Duma podn osła sprawę potępienia 
terroru, co prawda wielu chodziło nie o to, że 
zabijają, jeno o to, kto zabija. Zabójcy to są lu- 
dzie, którzy nie wierzą w nic prócz sły fizycznej, 
|wszelkie zwycięstwo siły nad prawem zwiększa 
ilość takich ludzi. i 

Projekt chełmski zawiera w sobie nieobli- 
czane szkody dla społeczeństwa polskiego, jeżeli 
my go uważamy za ciężką krzywdę dla siebie, 
to nie znaczy, iżby była w nim korzyść dla Ro- 
syi. Gdy jeden naród niszczy dobro drugiego nie 
przynosi tem sobie korzyści, a przeciwnie szkodę 
z punktu widzenia kultury i mądrości stanu, wi- 
dać w tem jedynic objaw instynktów, niebezpie- 
cznych dla życia narodu i społeczeństwa", 


Mowa nosła Parczewskiego. 
Prezes ra ministrów przy , dyskusyi nad 
pro.ektaiiu „kimi zauwcżył, iż każde prawo 
winno odpow.adać 3 warunkom: konieczności 


że minister || un g vorgeschriebenen Fachprifungen vorausge- sprawiedliwości i pożyteczności dla obywateli 
jsetzt — gemäss etc,” 


Kraju. 


Nr. 515, „CQazeta Wieczorna” z dnia 5. lutego 1912. Btw. 3. 


Takie postawienie sprawy jest zupełnie słu-|kie gesty teatralne w stosunku do Polaków, Fin-| gdy zamiast propagandy cudzołóstwa masowego 
azne. Nie bedę mówił, o ile te zasady zastoso-|nów i innych narodów kosztują zbyt wiele, mia-| będziemy mówić o samookreśleniu się narodo- 
wano do tamtych prkjektów. jest to już sprawa |nowicie powodują zupełne niezwracanią, uwagi | wości. 
przeszłości, mam prawo żądać, by je zastosowano |na sprawy wewnętrzne. | Nacyonalizm powstał nie w Rosyi a w 
w projekcie omawianym obecnie. | Oburzają się na to, iż izby są bezsiłne il Niemczech, lecz jest między nimi różnica ogrom- 

Czy jest on pożądanym przez ludność? Dła | kierują się tyłko przez impulsy wołowe władzy,|na: nacyonalizm niemiecki nie jest przepojony 
dowiedzenia, iż tak jest, zbierano petycye drogą | wszak jest i taka opinia, niemniej rosyjska, niż! zasadami religijnej propagandy. 


demagogii i agitacyi. Za niepodpisywanie pety-, wasza. Od was żądają pogwałcenia manifestu zí Nacyonalizm niemiecki  uciskający Pola- 
cyi — wysyłano z kraju. |d. 17 października, pod pretekstem rosyjskiej po-| ków, nie żąda za to miłości. 
~ Inaczej nie sposób było zebrać takich pod- lityki nacyonałnej żądają, abyście położyli ciężką: Wierzę, panowie, iż projekt nie osiągnie 


pisów, gdyż ludność rosyjska jest zupełnie zabez- Toke pa ah e wa on. LIGA do którego dąży, nie zniszczy polskiej naro- 
pieczona, posiada władze rosyjskie, szkołę ro»; EE e a EA a E "| Wi dowości wogóle, ani tej, która istnieje na ziemi 
iska, cerkiew rosyjsk osiada wyi _„|d. 17 października i to się nazywa rosyjską poli- Í chełmskiej, gdyż gwałt i ograniczenia w XX wie- 
SYJSKĄ, e JAR pogaca yyaczneapta | tyk narodowa. Wszak trzebą zrozumieć, iż wik js: * SE Paini 
wo nabywania gruntów. Natomiast ludność ka- Cheł Ja dł ni dek 3 » 1% Wiku nie niszczą narodowości — i nie zabijają i 
tolicka, a tekże i prawosławna zwróciła się do| 2 2 T Pol EF, ii Sprawy i boli, narodowość polska nie może być zabitą. 
Kola Polskiego z szeregiem petycyi przeciw wy- R SEC d Sc: Hy "AR p d WAR a Jeżeli tak zwalczamy ten projekt, to dlate- 
edrębnieniu. pr br 1econosce M: ski stórzy b noczą pojĘ”. oo, iż jest on wskaźnikiem tej polityki nietele- 
A więc projekt nie jest pożądany dla lu- EN. kg" w. > -aUkak w AIRA samo- ancyi, do któsej wzywał poseł Potułow i oświad- 
dności. Czy jest on sprawiedliwym? Dość spoj- | woj, żądają O a NYSE aa ! tę Samo”: czał, że projekt ten to wezwanie do walki. Trze- 
rzeć na motywy projektu, aby się przekonać, iż) o ©) zorganizowanej anarchii urzędniczej. | ba przetłómaczyć to na bardziej zrozumiały ję- 
sprzeciwia on się ukazowi z d. 12 grudnia 1904| „Nas wezwano tutaj dla urzeczywistnienia | zyk, nie może być wszak mowy o walce przy 
roku, który uznawał za konieczne zmniejszenie | manifestu z d. 17. października, powinniśmy urze- | istniejących stosunkach, a tylko o ucisku. Do te- 
ograniczeń, w 1905 roku po części zasadę tę | czywistniać zadania narodowe i ko kia go dąży cały projekt. 
przeprowadzono, niniejszy projekt przeciwnie roz- | Nowy ch zasadach, na szacunku dla jednostki ludz. | Ani jeden z posłów rosyjskich, szczerze bro- 
szerza na kraj chełmski ograniczenia, istniejące | kiej w swoim narodzie i w obcym. . Iniących manifestu z dnia 17 października, nie 
w kraju Półn. i Połud. Zachodnim. p Nigdzie być może nie ujrzycie takich fa-| nože głosować za tym projektem jasno i jawnie 
Jednem słowem rozszerza system Murawjew: | Któw, jak w historyi sprawy chełmskiej, dowo- dążącym do gwałtu t czynów, skierowanych prze- 
Ski. Jest tylko ta różnica, iż Murawjew działał w| dzących, że ten, „kto uciska obcą. narodowość i | cjwko zasadom tolerancyi. 
krwawych wypadkach 1853 r. a jego naślado. | PCA religię, przedewszystkiem gubi sprawę swego! Projekt ten wykopie olbrzymią przepaść w 
wcy w pokojowej polityce Koła Polskiego w III. narodu. T 2. „| dziedzinie stosunków polsko-rosyjskich. Zapamię- 
Dumie (Nowickij z miejsca: „Nie specyalnie po-| Oto dlaczego manifest z d. 17. października tamy go raz na zawsze i zawsze będziemy nań 


kojowej*). zawiera środki kojące w sprawie chełmskiej, bro- | „ję zapatrywać, jako na wrogi cios, wymierzony 
Nowy projekt wprowadzi niezwykły chaos, niąc iednostkę ludzką od zamachów władzy cer- | w samo serce daradu polskiego, 

te wszystko w celach, nie mających nic wspól- | kiewnej. A ' Raj „O tem zawsze pamiętać będziemy“. 

nego z prawdziwą państwowością. Po raz pierwszy manifest ten skonstatował, | (Oklaski), 


Projekt ten, nazwany przez jednego z mów- |iż Żywy człowiek ze swą wiarą, uczyciami i cier- | 


` ` » a . . =D e | 
ców okladka, zawiera ukryty cel -— i motywy, pieniami nie może być niczyją własnością ani; 
to miłość własna duchowneńo, który nagle stra. | partstwowości polskiej ani rosyjskiej, ani kościoła 


cił 200.000 owieczek tylko dla tego, iż według | katolickiego, ani cerkwi prawosławnej. Z historyi , f RONI K A 
litery prawa uważano je za prawosławne. i kraju chełmskiego można się nauczyć, iż są gte- | e 
Następnie dopiero panujący nacyonalizm | bie ducha ludzkiego, których grubijańska ręka: z À 4 1% 4 
rozszerzył zakres i motywy projektu i uczynił j władzy nie powinna dotykać — mianowicie wiara | kat Pa i REL" ok" gk o" 
zeń „sprawę nacyonalną”. i naoa E: re Mik. jra > a R 
szak opowiadania o tem, co odbywało się, : 
Mowa Mikołaja Lwowa (k. d.). (w RER nić F s a A d. 17. szl W poniedziałek dnia 5 lutego po raz pierwszy (no- 


|wość) „Brand“, poemat dramatyczny w5 aktach H. Ibsena, 


Mowca podkreśla przedewszystki Ż „' niczego nie dowodzą. Nie można obalać Mani- 
U A. ystkiem, że prze- į niczeg M a i 4 We wtorek 6 bm. o godz. 8 popołudniu „Barbara 


smłość Chełmszczyzny jest w danym razie drugo- festu z 17. pażdziernika na tej zasadzie, że po Radziwilłówua”, drainat a 5 aktach. — O godzinie 
rzędną kwestyą, ważnem jest tylko, czem są obe- nim zaszło powstanie zbrojne w Moskwie lub za- |7 wieczor po Aari „dej adjutant, operetka w 3 akt, 
eni mieszkańcy kraju i czem sami chcą być. (burzenia agrarne w gub., Saratowskiej. Myśmy | W środę „Brand“ poemat hist w 5 aktach. 
Uważam za niewątpliwe, iż ludność tegoinie mniej od was znieśli od gwałtów tłumu, od) d 
kratu połonizuje się -— wystarczy raz jeden być samowoli policyi, lecz nigdy nie przestaniemy| ; ) 
w tym kraju, aby się o tem przekonać. głośno mówić: „błogosławiony dzień i godzina, Zakopane (Lwów Akademicka 24) codziennie kon- 
W przeszłości byly prześladowania Rosyan! gdy wydany został manifest zd, 17. października”, į cert aegis Tegep WE i A R 
i prawosławia za czasów Rzptej, prześladowania. Uniwersytet ludowy im. A. Mickiewicza, W po- 


tę spadały na łagodny i cichy naród i kaziły je- Z mowy soc. dem. Czecheidzego eY re Sh 3. EM ti ROS 


go duszę: widzimy, że najwięksi prześladowcy | podnieść należy ustęp następujący: Gdyby prze- | jest dla nas poczya St. Wyspiańskiego. Początek o godzinie 


prawosławia wyszli z szeregów rosyjskich (Ter-  demną — mówił p. Czecheidze, — postawiono | $'15 wieczór. 

leckij i inni). i dylemat: spolenizować się, albo „stimoszkinować Prezydyum komitetu wykonawczego o- 
Lecz te fakty winny nas skionić tylko do|sj* -— zawsze bym powiedział: zróbcie ze mnie | statniego wiecu nauczycielskiego odbyło wczoraj 

bardziej ostrożnego rozstrzygania kwestyi. Nie- | Polaka, ale nigdy nie Timoszkina. posiedzenie w pełnym komplecie, przyczem za- 

szczęściem tego kraju było, iż pretensye doń. Żydzi zyskają na wyobrębieniu najwyżej ~=] stanawiano się nad obecnym stanem sprawy na- 


miały dwa wałczące państwa, dwa walczące ze my Po! kult serów izaj : alokiaj 

o2 ok. ` A $ pogromy, a Foiacy kulturtraegerðw w rodzaju uczycielskiej. Prezyd um pr szło do przekona- 
sobą kościoły, żywi „ludzie padli ofarą dla try-| Markowa (2) i hr. Bobrińskiego i tych ludzi, A a że inwa na Viia kwota przypa- 
umfu kościoła lub państwa, Oto główny błąd. których pocta mówi: „są ludzie, których biją, jdająca z podatku od wódki, nie wystarczy na wy- 
Nigdzie w takiej mierze, jak w tym kraju, nie; plują w twarz, a oni bici i opłuci zachowują ; datne polepszenie płac nauczycielskich, toteż nale- 


, 1 AE 4 iż atwo W aj A z ? 
Wi WENGE „kto od miecza wo- | dumny wygląd 3 R =, „lżałoby wyszukać nowe żródła dochodów dla o- 
Juje, ten od miecza Zginie . Skoro mówimy o, Oto ta dodatkowa miłość, (0) której mówił! statecznego załatwienia znanych żadań nauczy- 


prześladowaniach za czasów Rzpltej, to przypo- |o. Juraszklewicz. Co się tyczy prawosławia, to! cjelstwa. 
minijmy sobie i szlachetne glosy Polaków z tych | nh. my Gruzini broniliśmy go, dopóki panami sy- | 
km ho łą tak i i kad Leona | tuacyi nie stali się Rasputiny i Wostorgowy po 
Sapiehy do duchowieństwa. Przzechodząc do hi- | konfiskacie majątków duchownych kościoła gru- |; z; ep pe 

storyi unitów, p. Lwow wskazuje : ka: i dopóki nie rrd nas uczyć pra- woli k Ab: t ak tę dE a eg kol. 

Minister nazywa przyłączenie unitów for- |wosławia po rosyjsku. i |wołałoby to bowiem niepożądane I nader szkod- 
malnie „obroną narodowości rosyjskioj w dzie. | Według świadectwa b. Fermogenesa w cer- | e I am OI ; ; 
dzinie žycia cerkiewnego“. D sprawach prawosławia ważną rolę od- Prezydyum M ERa r 3 stanow- 

A pod tem kryje się: rozstrzyganie przemo- | grywają ludzie, których on nazwał Neronanii, oi- | %9 r sa PE va ć Każe | aut 
cą o obrzędowości, wynoszenie z kościołów kru- | cinającymi głowy swoim faworytom i pokrywają-,j. ¥07a komitetem wykonawczym nie wolno ni- 
cyfiksów, środki przeciw opornym, więzienia, kary| cym rachunki w klasztorach, a z drugiej strony| komu KO <aenych aayi dB Sejmu, 
cielesne i krzyk gubernatora Gromeki: „zmuszę pp. Rasputiny, których tenże b. Hermogenes na- | 9" Na” żadnych szczegółowych postułatów, 
wasze dzwony, aby dzwoniły pa moskiewsku”. | zwał „pakostnikiem ploti“, pokrywającym święto- *7" KA dk "3 zebrań Weny cie.skich, leć waż» 
/musił, doprowadzając do przelewu krwi, ostrze- | kradczo swą rozpustę religijnością. Wyobrażam | Wach poleconych przez wiec kraj. wyłącznie komi- 
fiwując kościoły, pełne wiemych. (sobie radość prawosławnych chełmszczan, gdyltetowi wykonawczemu do załatwienia. 

„Chełmski projekt nalezy do seryi pao- kprzybęda tam tacy misyonarze. Zjazd Stronnictwa katolicko-narodowego 
dawstwa, które winno było określić jaskrawą ro-| Mewca uważa, iż sprewę chelmską może odbędzie się w środę dnia 7-go lutego b. r. w 
syjską politykę nacyonałną. Dla tej jaskrawości | rozstrzygnąć jedynie autonomia Królestwa Pol. | !okalu Stronnictwa przy ul. Ossolińskich l. 18 
zapomniano o potrzebach wsi rosyjskiej, zapo- | sF'-go. parter w podwórzu na lewo z następującym po- 
mniano w ciągu 7 lat przejrzeć ustawę żywno”: „Autonomia — to nie jest panaceum, lecz le- rządkiem obrad: 1. Zagajenie. 2. Sprawozdanie 
ciowa, a dla jaskrawości i blesku nie cofnięto pszą jest w każdym razie od takiego porządku, |Z działalności Stronnictwa za lata 1910 i 1911. 
się przed rozpędzeniem izb prawodawczych. Wam | przy którym prawosławie, legalność i prawda|5. Zmiana regulaminu Stronnictwa. 4. Wybór 
mówię. iż powinniście prowadzić tę politykę, gdyż | podtrzymywane są przez pałkę sękatą wagi 10 | głównego Zarządu. 5. Wnioski. 
jej żąda opinia społeczna. Lecz jest wszak innalfuntów z gałką z kułaka. Rozumie się, autonomia. Natrętne sufrażystki. Angielski prezydent 


opinia publiczna, która widzi, iż tu wszssi- tie spadnie z nieba, nadejdzie ona wówczas, : ministrów Aequit zesta! przy powrocie do Lon- 


Nauczycielstwo jest ożywłone obecnie naj- 
lepszemi nadziejami, toteż wydaje się już rzeczą 


Str. 6. 


dynu w niemiły sposób powitany przez sufra- 
żystki: W chwili mianowicie, kiedy Asquit wy- 
siad! z pociagu, stangły przed im dwie sufraży- 
stki i zaczęły na peronie wykładać o konieczności 
wprowadzenia prawa głosowania dla kobiet. A 
kiedy Asquit usiłował się im wymknąć, otoczyło 
go całe grono sufrażystek. Z pulapki tej zdołała 
go uwolnić dopiero policya. 

Qszukańcza manipulacya. 
z pism ukazywał się od szeregu dni anons, po- 
łecający świeże mięso wołowe, wieprzowe, albo 
cielęce po kor. 4'80 za 5 kg. za zaliczką. Zamó- 
wienia należy uskuteczniać pod adresem A. Ja- 
kób Herincs Nr. 12 Węgry. 


W jednem 


Wczoraj zgłosił się ma policyi Józef So-; 


chacki, kuchmistrz i przedłożył taką przesyłkę, 
którą na uskutecznione zamówienie otrzymał od 
powyższej firmy. Na przekazie była pieczęć: 
Hoffman Samue! Herincs, Ungarn. 

Przesyika wyglądała tak: całość ważyła 5 
klg, kosz sam spleciony z surowej łoziny ważył 


5 kig, a wewnątrz byly 3 kawalki koziny, a na 
wierzchu stesczał... kozi ogon. — Tak wyglądzią 
rozmaite okazyc, reklamowane przez obcych 
oszustów. 


Groźba strajku tramwajarzy. Z Pragi do- 
noszą nam: Na wypadek nieuwzględnienia żądań 
personalu tramwajowego, tyczących się podwyżki 
placy, zagrozili tramwajarze strajkiem. Strajk wy- 
buchnie cwentualnie we czwartek. 

Pomnik Strindberga w Stockhwimie. Epi- 
logiem jubileuszu Strindberga jest plan, by sę- 
dziwemu poecie postawić w Stokholmie pomnik. 
Poseł Hjalmar Brantiy postawił już w parlamen- 
cie odnośny wniosek, który prawdopodobnie zo- 
stanie przyjęty. Pomnik zostanie wykonany we- 


dlug pomysłu utalentowanego rzeżbiarza Marolai 
Eldka i ma stanąć przed szwedzkim teatrem na! 
KŃoszta stosunko- | 


rodowym w odiewie ż bronzu. 
wo niskie, obliczone są tylko na 22.000 marek. 
Połowę tej sumy pokryłoby miasto. 

Tragedya rodzinną. 24-letnia żona pew- 


nego robotnika w Berlinie podcięła gardio swej. 
małej córeczce, poczem sięsama powiesiła. Roż-; 


paczliwy ten czyn wykonała ta kob cia pod wpły” 
wem rozpaczy z powodu opuszczenia jej przez 
męża, z którym się poróżniła, 

Nagła śmierć. W sali rozpraw w sądzie 
powiatowym il. dzielnicy we Wiedniu umart 


wczoraj nagle podczas rozprawy na udar serca; 


adwokat dr. Emil Eisenschiitz. 


Zatrucie gazem świetinym. Dziś rano we- 
zwano pomocy pogotowia ratunkowego do Anny 
Kulikowej, wdowy, zamieszkałej przy ul. Grode- 
ckiej 1.141, która ułegła silnemu zatruciu gazem. 
wydobywającym Się z rury przez szczelinę. 
zastrzyknięciu środków zapobiegawczych odwie- 
ziono Kulikową do szpitala. 

Tragiczny wypadek. W Borysławiu zdarzył 
się w soborę tragiczny wypadek. Między tryby 
maszyny dostał się inż Klaften, Lwowianin, i do- 
znał tak ciężkich obrażeń, iż wkrótce po wypad- 
ku zmarł. Inż. Kiaften pozostawił młodą żonę, 
którą poślubił dopiero przed dwoma miesiącami. 


Samobójstwo popełnił wczoraj rano Stani- 


„_„»Gazeta Wieczorna” z dnia 


jteż, że urząd budowlany jeszcze przed 2 laty 
uznał tę kamienicę za „baufëlig“. Ale właści- 
ciel jej widocznie nie wiele robi sobie z zarzą- 
„dzenia władz, a władze nie bardzo skrupulatnie 
pilnują wykonania swych zerządzeń. 

Kradzież w cerkwi. Paweł Cicha przytrzy- 
e, podczas nabożeństwa w cerkwi wołoskiej w 
[swej własnej kieszeni rękę niejakiego Marcina 
|Olszańskiego, którego oddano w ręce policyi, a 
| ta ulokowala Olszańskiego (podpitego) w areszcie. 
| Usiłowane morderstwe. W szynku przy 
ul. Gródeckiej (róg Szumłańskich) odbywała się 
|wczoraj wieczór uczta iamilijna. W skład biesia- 
dników wchodzili: Józef Topij z żoną, siostra 
Topija i jej kochanek Piotr Patykowski, lokaj. 
Siostra Topija zamieszkała od pewnego czasu 
wraz z kochankiem, co ganił surowo brat jej. 
Podczas wczorajszej kolacyi w szynku. czynił 
Topij znowu siostrze swej i jej kochankowi ostre 
wymówki, które tak oburzyły oboje, że porzucili 
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| w twarz, tak że zraniona runęła na ziemię. Straszna 
panika powstała między chłopcami wobec szamo- 
| tania się, jakie powstało między sprawcą zama- 
chu a nauczycielką — z krzykiem i płaczem 
dzieci wybiegly na ulicę, wełając o pomoc. 

Dyrektor zakładu Ostaficzuk, usłyszawszy. 
krzyk, pospieszył do klasy, porwał sprawcę dr. 
| Sanda, który zachowywał się jak obłąkany i za- 
ciągnał go gwałtem do swojej kancelaryi. 

Pannę Schmeterling, która dostała spazmów, 
przyprowadzono również do kar.celaryi dyrektora, 
' gdzie opatrzono jej rany na głowie i ną szyi. 

Dr. S., który znajdował się prawie przez 30 
i minut w kancelaryi dyrektora, upamiętal się tro- 
ichę. Wyrażał się ustawicznie: „nie mogłem ina- 
|czej, musiałem to zrobić!* „Już ja się usprawie- 
jdliwię*. Nie okazywał żadnej skręychy z powodu 
| dokonanego zamachu. 


Ajent policyjny aresztował dr” S. i odstawił 


go do sądu karnego. 
Rany nauczycielki nie są zbyt ciężkie. Maly 


towarzystwo i wyszli ze szynku. Nie poszli je- 
|dnak kochankowie do domu, lecz ukryli się opo- balonik ze szkła, który wespół z wielkim zapa- 
Ida} szynku i czekali aż wyjdzie Topij. Kiedy ten, sem opatrunków znaleziono w kieszeniach spraw- 
|wyszedł, wysunął się z kryjówki swej Patykowski icy, oddano również sądowi, ponieważ niektórzy 
i strzelił do brata swej kochanki 4 razy. Jedna | twierdzą, ż dr. 5. po wstąpieniu da klasy wy- 
kula trafiła Topija w kolanó, inne chybiły. Na lał płyn. © sidujący się w tej flaszeczce na nau- 
odgłos strzałów nadbiegła policya i uwięziła Pa- |czycietkę. Irzypuszczenie, że w naczyniu znajdo- 
tykowskiego i jego kochankę, Topija zaś odwio. |wał się witryol albo inny gryzący płyn, zdaje się 


Poj 


f DYREKCYA: 


zło pogotowie ratunkowe do szpitala. 
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| 
EET w Kawiarni „CITY” 
Wielka atrakcpa y oda: rao. 
wynt koncertować będzie przez kiila dri siowny, w Suit- 
cv, jeszcze niasłyszyny skrzypek (mistes wonocrtowy( AL- 
FRI DO MELIFTO 
P, T. Publiczność uprzejmie zaprasza 

właścicieł kawiarni RUDOLF FADMAN. 
reee 

Paniom do wiadomości! 

Poleca wię Prozownię 
| pod tirrna 

y pad, O EC EA 
|przy ulicy Asnyka liczba 4, X. piętro, 
Wiłaxscicielku p. Stanisława Śmigel. posiadająca prek- 


PPE 
f 
Saarraa 


oomme 


suwien | konfekeyi damskiej 


z 
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‘Ceny umiarkewsne: Krój francuski i angielski. 


Hi storutmo wykonanie, 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 
czlorków 
| Towarzystwa Kredytowego 


j stowarzyszenia zarcjeśłr. z ogr. poręką w Chorostkuwie, 
jodpędzie się dnia 3 lutego 1012 o godzinie 5 wieczór w 
| lokalu kancelaryjnym Towarzystwa z nasiępującym 
PORZĄDKIEM DZIENNYM: 
| 1. Usunięcie z urzędowania dyrektora Jakóba Mo- 
sesa Frischv. 

2. Wybór dyrektora w miejsce Jakóba Mosesa Fri- 
i scha i zastępcy czlunka dyrekcyj w miejsce zmarłego 
binsasa Diumarda. 

3. Wybór jeszcze 4 członków do rady nadzorczej, 
i |. Wnioski czlonkow. 

Ww Chorostiowi 31. stycznia 1912. 


Lasar Pasternak P. Wolfenbaut. 


tyke zagraniczna, starać się kodzie o jak nejszykawniejscc 7 


jednak nie sprawdzać się, gdyż nie skonstatowa- 
no ani na ciele, ani na odzieży nauczycielki wy- 
paleń, we flaszeczce jednak znajduje się jeszcze 
trochę plynu z proszkowatym osadem, który bę- 
dzie chemicznie badany. 

Powodem carnachu była sprawa następują- 
ca: Nauczycielka p. $chmeterling była od 6 mie- 
sięcy zaręczenę z p. dr. I. Sandem, który do nie- 
dawna byi zajęty w kancelaryi adwokackiej jej 
braia. Przed kilkoma dniami zerwała pna S. na- 
reeczeństwo. gdy przekonała się, że młody czło- 
wiek jest nerwowo chory. i że w pożyciu z nim 
ie zejdzie spodziewanego szczęścia domowego. 
Dr. S. nie mogł przeboleć rego i popadł — jak 
się zdaje = w rozpaczłiwy i bezgranicznie cho- 
robliwy stan umysłowy. gdyż nieustannie prześla- 
dował nauczycielkę swą miłością, chcąc odnowić 
KAFĘCENNY. 

Panna 5. obchodziła się z nim bardzo grze- 
cznie, mię chciała się jednak dać nakłonić do 
powtórnego zaręczenia się, przekonywując go do- 
sadnemi słowy w sposób pojednawczy o bez- 
skuteczności justo dalszych trudów. — Sprawca 
zamachu oczekiwał, i dziś swoją byłą narzeczoną 
w szkole na korytarzu i, jak się zdaje, rozwią- 
zanie zaręczyn było znów tematem ich rozmowy. 

Odmowna odpowiedź, którą prawdopodobnie 
drr $. otrzyma! po pożegnaniu się z nią przed 
szkołą, popchnęła go do aktu zemsty. 

Że zamach popełniony był w pewnym sto- 
pniu z rozmysiem, wynika z tego, że sprawca 
zamachu zaopatrzył się w opatrunki, przeznacza: 
ne widocznie do pewnego celu. Ta właśnie oko- 
liczność, jakoteż cały sposób wykonania tego za- 
machu zapomocą ostrych nożyc, przemawiają 
możliwie za tem, że ma się w tym wypadku do 
czynienia z człowiekiem niezupełnie normalny:n. 
Sprawę tę wyjaśni zreszią Śledztwo sądowe. 
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sław Mielnik, 26 1.tni czeladnik krawiecki, rzuca- | 
jąc się z I piętra na bruk, przyczem roztrzaskał | memas 
c je ząwył 04 | 2 i  KSZZ 7 : + + 
sobie "X } Wyp adek R. HM damu a skiem, Tutejsze gimnazyum ruskie otrzymało 
PEGN mio REPE o e T E N E SE IT za wstawiennictwem dyrektora swego dra Sabata 
mobójcy. Śmierć nastąpiła natychmiast. Zwłoki. KRONIK A KR oW Ą zezwolenie od Rady szkolnej krajowej na wpro- 
odstawiono na polecenie komisyi do instytutu | ari AJ e wadzenie 40-minutowych lekcyi, zamiast — jak 
| 


medycyny sądowej. ldotąd — 50 minut trwających lekcyi szkolnych. 


Stanisławów. 
Innowacya w gimnazyum ru- 


Powodem samobójstwa była nieszczęśliwa | 


miłość. Denat pozostawił mianowicie list do swej 
byłej narzeczonej Maryi Drzewickiej, w którym 
żali się, że ona narzeczeństwo zerwała, oraz pi- 
sze, że nie mogąc żyć bez niej, kończy swe 


Czerniowce. |Jest to innowacya w szkolnictwie  galicyjskiem 

Zamach na nauczycielkę w szko- | dotąd nieznana, wskazanem by więc było, aby 

le. Zajście, jakie się odegrało w sobotę dnia $jp. dyr. Sabat po pewnym upływie czasu podzieli 
bm. w godzinach przedpołudniowych w szkole |się z szerszym ogółem ze spostrzeżeniami, czy i 
męskiej przy ulicy Sejmowej, wywołało w całem jo ile nowość ta ze stanowiska pedagogicznego 


cierpienia śmiercią. ' mieście ogromne wrażenie. 

Rudera. Policyi doniesiono, że kamienica Kandydat adwokatury dr. J. Sand wpadł na- 
3-piętrowa pod l. 1] przy ul. Serbskiej, zaczyna |gle około godz. 9-tej przedpołudniem do klasy 
się walić. 


skonstatował, że nad jedną z ubikacyi partero- .terling udzielała nauki, rzucił się na nią, chwycił 


wych opadł tynk sufitowy, a sufit wygiął się tak, ją za ramiona i słowami: „ja się ż tobą już obra- 


że grozi każdej chwili zawaleniem. Skonstatowano | chuję“, zadał jej ostremi nożycami kilka pchnięć 


peacock 


W o F w pod firmą 
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i jest wskazana. 
Dwa opróżnione mandaty. W ku- 
| ryi większych posiadłości obwodu stanisławow- 


Wyslany na miejsce ajent policyjny |4-tej w czasie, kiedy nauczycielka pna N. Schme- skiego odbędą się niebawem wybory dwóch po- 


słów, w miejsce ś. p. Brykczyńskiego i p. Czaj- 
kowskiego, który piastowany dotąd przez siebie 
mandat zlożył. 


= został przeniesiony ==== 


na ul. Kopernika $ 


za skiopem Wyo Szkowrona. 


Wybory te nie budzą tu jednak 
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wcale zainteresowania, gdyż walka jakakolwiek 


jest wykluczona. 


Gzy zarzut „chrzczony żyd“ jest] 


obrazą? W Zarzeczu pod Solotwiną— jak do- 
nosi „Kuryer Stanisławowski” —— włościanin Piotr 
Wołczański (Rusin), opowiadając w Czytelni kil- 
kunastu chłopom o miejscowej szkole, wyraził 
się, że uczy w niej religii „chrzczony żyd”, p. 
Leon Tętchman. Dowiedziawszy się o tem, p. T. 
wniógł przeciw Wolcząńskiemu skargę do sądu i 
przedłoży} metrykę chrztu, świadczącą, że jest 
wyznania rzymsko-kąt., a żydem nigdy nię był. 
Sędzia powiatowy w Sołotwinie zasądził Wołcząń” 
skiego na õ dni aresztu bez zamiany ną grzywnę. 


Sąd wyższy w Stanisławowie zniósł jednak wyrok | 


i nakazał przeprowadzenie nowej rozprawy celem 
przesłuchania świadków, czy Wołczański, mówiąc 
„chrzezony żyd“, chciał ubliżyć nauczycielowi, 
czy też tylko miał zamiar skonstatować, że p. T. 
przeszedł z religii mojżeszowej na kątolicką. 

Sprawy ruskie. Z wiosną b. r. rozpo- 
czynąją Rusini stanisławowscy budowę „Narod- 
nego Domu”, który stanie przy ulicy Golychow* 
skiego. W „Narodnym Domu* będzie też sala na 
przedstawienie i zabawy. Wskazanem by było, aby 
wobec tego przystąpiono wreszcie do odnowienia, 
a wzglednie rozszerzenia sali teatralnej Towarzy- 
stwa muz. im. Moniuszki. 

Giną dziewczęta. Helena Joanna Kra- 
marczyk, uczenica Il. kl. szkoły ludowej, wyszedł- 
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"dnia 5. lutego 1912. 

| dział w balu, rz: „osić się albo wprost do | wym na mulicy bez wędzidła i ofiaruje siebie 
hr. R. Potockiej, albo do sekretarza p. Starkla|samą w nagrodę temu rycerzowi, który potrafi 
w pałacu Potockich przy uł. Kopernika 15, i oznaj- | odzyskać stracone wędzidło. Pierwszy wyprawia 
'mié, w jakich zamierzają przybyć kostyumach. ię głośnogębny Ken, ale wraca bez skutku, a 
Dotąd zgłosiła się już kilka grup, do których dopiero Gauvain zwycięsko wychodzi z wszyst- 
można przystąpić. I tak mamy: grupę wschodnią | kich przygód, wdziera się dó zaczarowanego wi- 
z hr. Romanowa Potocką na czele, potem grupę ruiącego zamku i odzyskuje wędzidło. 

renesgnsową, aranżowaną przez hr. Stanisławową Wydawca miał zadanie bardzo trudne, bo 
Henrykową Badeniową i p. Ferdynandową Obtu- | prawie równocześnie tensam tekst został ugło- 
łowiczową, grypę staropolską przez p. Halbanową |szony w Baltimore (1911) przez p. Hilla. Nale- 
i hr. Franciszkowę Zamoyską, grupę „roccoco*  żało więc uzasadnić nowe wydanie. Dokonał tego 
| przez hr. Stanisławową Siemieńską, grupę „empire“ | wydawca przez dodanie do tekstu obszernego 
przez hr. Franciszkową Potocką. Inne grupy, wstępu i objaśnień. We wstępie omawia autor 
zwłaszcza historyczne, są bardzo pożądane i mo- |rękopis i język poematu, a więc składnię, wersy: 
żna je zgłaszać w sekretaryącie pałacu Potockich, | fikacyę i styl; przeprowadza następnie wydąwca 
gdzię też można zamawiać wolne jeszcze loże i porównawcze badania nad „zasadniczą , osnową 
miejsca w amriteatrze. Na posiedzeniu, odbytem | poematu u Henryka de Tiirlin, | Chretiena de 
w ubiegłą środę, po zagajeniu przez hr. Potocką, | Troyes i Paiena de Maisieres, rozbiera poszczer 
zabrał głos dr. Kalikst Krzyżanowski i w obszer- |gólne motywy utworu, a więc las cudowny, za- 
nym wywudzie przedstawił potrzebę i zadania | mek wirujący, most czarai, częstokół zdobny w 
szpitala Czerwonego Krzyża w mieście naszem. |ludzkie czaszki i t. de W określaniu genezy tych 
Szpitale lwowskie nie wystarczają dla potrzeb na- ; baśniowych, fantastycznych pierwiastków i mo- 
szej ludności i są stale przepełnione, © zatem |żliwości wpływów celtyckich okazuje się p- Q. 
szpital Czerwonego Krzyża bylby dla Lwowa | badaczem oględnym i trzeźwym. odał też wy- 
prawdziwem dobrodziejstwem. Towarz. Czerwo- | dawca doskonały słowniczek, indeks imion wla- 
nego Krzyża nie posiada jednak dostatecznych | snych, oraz bibliografię przedmiotu, świadczącą o 
funduszów, żeby przestąpić do budowy tego | wysokiej erudycyi. a 
szpitala. Za inicyatywą małżonki darował Roman | Badacz literatury, porównawczej i lingwista 
hr, Potocki Towarzystwu półtora morga gruntu | niejeden może szczegół w pracy p. O. uzupełnią 
|przy ul. Piekarskiej pod budowę szpitała. Hv.ji poprawią, ale nie będzie to ujmą dla pracy 


szy kilka dni temu ze szkoły im. Jadwigi, dotąd | Mierowa ofiarowala Towarzystwu 160.000 kor. mlodego autora, który w swej pierwszej pracy 
nie powróciia do domu. Zaniepokojeni rodzice | Wszystko to jednak, nie wystarcza jeszęze dojokagał jedną wielką zaletę, zmysi krytyczny i 
zawiadomili o wypadku policyęg. Kramarczykówna | wzniesienia szpitala. Ma szpital o 100 łóżkach | zupełne opanowanie metody naukowej. N sę" 
liczy lat 11, ma twure okrągłą, wiosy czarne. U-|potrzeba 500.009 kor, a ponieważ Powarzystwo | ADAM FISCHER 
brana była w popielaty plaszczyk. nie posiada więcej nad 500.000 kor. przeto stara, Krytyki, miesięcznika poświęconego sprawom 
Bieeworsk. (35 POPUOSYĆ jego imdusze TAOD baulów, ispolecznym, nauce i sztuce, wyszedł z druku ze- 
(przedstewień amatorskich, odczytów i L d. Otojgzyt za luty ï zawiera w części pierwszej: Prze- 
Światło elektryczne. Posiedzenie. motyw, sila którego się urządza bal kostyurzowy. | wjgywania wojenne. Jun Jastrzębiec Hempel: Do- 
komisyi ele'trycznej odbyło się 30. stycznia b. Na temże zebraniu dam, wybrano ściślejszy | swiadezenie religijne. Współcześni politycy polscy, 
roku. Przewodniczącym komisyi obreno p. dra komitet, który będzie się zajmował delszą Ovga-| XXY, Genera? Bobieński, przez R. Baudouin de 
Kopeckiego, a zustępcą przewodniczącego p. ćra nizacyą tego balu. Do komitetu tego weszły pa- | Courtenay. Adam Płomieńczyk: Prace Limanow- 
witalssiego. Po nader ożywionej i wyczerpującej |nie: hr. Bielska Juliuszowa, hr. Zamoyska. hr. | skiepo o emigracyvi po r. 1831. Szpon: .Co to jest 
dyskusyi uchwalono pod budowę elektrowni płac | Siemieńska-Lewicku, hu. FHenrysowa Badeniowa,;Rosya ? Przeglądy i li Sprawa raperswilska, 
obok rzeźni miejskiej, a zarazem wybrano  dele=, Koloszwarmwe, Loewansteinowe, Alfradowa divibe- | Sprawozdania. 
gacyę, złożoną ż pp.: dra Kopeckiego, dra Swi-|nowa i Ohtułowiczowa. | W części drugiej: K. Błeszyński: 


SAR, i ; Swi W walce 
falskiego i L. Świiałskiego, która ma w najbliże| 


m SIENIE 7 eieńwanij = jo światopogląd. Monizm a (filozofia. Eug. Zahor- 
SACZ URE sk TOME ETA RSS ski: Jutro. Wiersz. Juliusz Kaden: Panicze. No~ 
celem zasiągnięcia informacyi co do kosztów bu- NADESŁANE. twela. K. By'rymowicz: 


Czarne motyle. Samot- 


dowy elektrowni. Z radością podnieść należy, że 

sprawa ta tek szybko postępuje naprzód. 
Przedstawienie amatorskie. 

Młodzież rękodzielniczo w Przeworsku odegrała 


w piątek 2. b. m. w sali „Sekoła” komedvę BKBo-' 


rzeniowskiego, p. t: „Stary kawaler“. Młodzi 


amatorzy wywiązał: się chiubnie ze swego zada-, 


nia, a Uznanie za fo należy się brzedewszyst- 


kiem p. Kopeckici, która. jako protektorka zaba-. 


wy, nie szczędziła trudów, by wszystko wypadlo 
jak najlepiej. Po przedstawieniu rozpoczęły się 
tańce, a licznie zebrana młodzież rękodzielnicza 
bawiła się znakomicie do późna w nocy. Czysty 
i dosyć pokaźny dochód przeznaczony jest na 
mające się założyć Tow. młodzieży rękodzieln. 
pod im. „Tadeusza Kościuszki”. 

Doroczne walne zgromadzenie 
członków mieszczańskiego stow. „Gwiazda“ od- 
było się dnia 3. b. m. Przebieg zgromadzenia 
był bardzo spokojny i poważny. Przewodniczącym 


| CEOE O TRAN ER | | o5ć. Gorączka. Sen życia. Poszye. Bron. Urbań- 
Obrońca w spriwach kargek lski: Wie, Stwosz. Charakterystyka. Ze współcze” 


A TZERZIARYY FAT snej poezyi ukraińskiej. Poezye Sydira 'Twerdo- 
Dr. MAKS MILIAN P QELLER chliis. Miecz. Rettinger: Dwa warsztaty. (Orga- 

otworzy? kancelaryc obrończą 2918 nizacya Shawa i Strindberga). W dodatku arty- 
przy ul. Sykstuskiej 40. = Telef. 1635. 'stycznym. Wita Stwosza: Środkowa grupa ołtarza 
m| Maryackieso w Krakowie, oraz Grupa Ukrzyżo” 


N l k iwania w kościele św. Sebalda w Norymberdze. 
Literatura i sztuka. 


Pomnik Chopina w Warszawie. Między 
'ordynatem Maurycym hr. Zamoyskim, jako pre- 

La Demoiselle a ia mule. (Le Mule sansjzesem komitetu budowy pomnika Chopina w 
Frein). Conte en vers du cycle arthurien par| Warszawie a artystą-rzeżbiarzem p. Wacławem 


Paien de Maisieres Nouvelle édition critique. | Szymanowskim zawarta została wczoraj umowa 
These pour le doctorat duniversitć próseńtóć alco do wykonania wielkiego modelu -gipsowego 
la Fezukć des Lefties de PUnivessitć de Parisi pomnika Chopina. Model ten ma być wykończo- 


par Boleslas Orlowski Elewe titulaire de|ny 1 sierpnia r. b., wykonanie zaś i ustawienie 

l'Ecole des Hautes-Erudes, Paris 1911. Str.|pomnika 13 wreeśnia 1913. 

X1-1-224-|-1 tablicn. H. Kunzeka rzeźży fasadowe. Przy ul. 
Z zadowoloniem można stwierdzić fakt|Senatorsmie; i 5 znejdują się powyżej parteru 


wielce pocieszający, że w ostatnich latach zajęcie 
się więdzą romanistyczną u nas stale choć zwol- 
na wzrasta i główna w tem zasluga prof. Porę- 
bowicza, który zdolał w swem seminarvum sku- 
pić garść młodych ludzi, o różnem może uzdo!:- 
nieniu, ale równym zapale do pracy; tu rozpo- | 


obrano nada! jednogłośnie p. Baumana. 


RARNAWAŁ. 
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moją 


= M. LEWICKI 


ji; Nowo odrestaurowane pokoje do śniadań. æ> Piwo pilzneńskie. <> 


cie i kreślę 


Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną P. T. Publiczność, że 


Handel towarów "M LEWIC z Pokciem do śniądań przy ulicy 


nadal prowadzić będę. Polecając rzetelne moje usługi 
Szanowne! PT. Publiczności, liczę na łaskawe popar: 


fassdowe piaskorzeżby, wykonane przez artystę- 
rzesbiarza dr. Henryka Kunzeka. Trzy z nich po 
jednej stronie bramy, stanowią powtórzenie nad 
trzema oknami jednej i tej samej rzeźby, przed- 
stavinjącej małego bachorka oraz skaczące nad 
nim dwie kozy —- po prawej zaś stronie od bra- 
my ra większem polu nad dużem oknem widać 
walkę dwóch byków. Z rzeźb widać znajomość 
iovm i umiejętność stylizacyi oraz dostosowania 


z|się do architektury. To też wrażenie, jakie bu- 


się z wysokiem poważaniem M. Lewicki. 
Kuchnia we własnym zarządzie. 


j mającej energii, to i u nas powinno być zadaniem |tychczas wydane karty. Zaszła w indeksie tylko 
|kraju ujęć sprawę ORA gospodarstwa wo-|ta, z powodu ciągłego przybywania nowych kart 
|dnego w swoje ręce w imię przyszłości ekono-|zimiana, że podano wykąz kart nietylko wedle 


Bir. 8. „Gazeta Wieczorna" z dnia 5. lutego 1912. Nr. 513 
| micznej i jej dalszego losu, którego nie można | porządku chronolegicznego, lecz także w upo- 
Re: w zupełności inicyatywie prywatnej. |rządkowaniu wedle rzek, do których się odnoszę. 
e By 


łoby to równoznacznem z oddaniem całej tak, Tek więc przygotowano owo systematyczne upo- 


| 7 e 
Sity wodne w Galicyi ważnej gałęzi w ręce obce. Zresztą są działy go- |rządkowanie dzięła zbiorowego, które przewidzia- 
spodarstwa wodnego, których urzeczywistnieniem ine już i zaznaczone zostalo przez podanie w na- 
a kraj. zająć się powinien wyłącznie kraj. Do tych nale- igłówku każdej karty ząliczenie danej przestrzeni 
ży przedęwszystkiem budową zbiorników wodnych. 'do przestworza rzeki, którego ona jest cząstką, 
Ze sfer miarodajnych nadsyłają nam naste- Ułatwić zaś ją może i przyspieszyć niepomiernie , Analogicznie do zeszytów, które już się ukazały, 
pujące uwagi: | iej kombinacye z budowę zakładów. wodnych dla | zawierą także indeks zeszytu IH sumaryczne wska- 
Sprawa wyzyskania sił wodnych w Galicyi | produkcyi energii elęktrycznej, której zbyt zdała | zówki go do. najważnięjszych dat z działu wszyst- 
i doniosłość tejże dia ekonomicznego dźwignięcia | Się zarazem stać wydatnem źródłem dochodów, | kich opracowanych dotąd przestworzy wodnych, 
naszego kraju jest mało meng naszemu społe- i antortyzujących poczynione wkiady. ; f i oprócz tego zaś suraaryczne zestawienie wyniku 
czeństwu. Rozpolitykowanie stronnictw i rozna-i Sejm krajowy zajmował się dwukrotnie po-|najnowszych dat katastru wedle przestworzy 
miętnienie jednostek oraz wałka narodowościowe |wyższą sprawą. W sprawozdaniu .sejmowem ko- | rzecznych. ma am E 
zacierają przeważnie obraz ogromnego postępu: misył wodnej z 4 lipca 1901 domaga się wnio- : „Każdą kartę i każdy indeks nabywać można 
techniki dzisiejszej w umysłech zacietrzewionych, | sek rektora politechniki Niemtentowskiego wybu- oddzielnie. Jakojcena sprzedaży jednej karty usta- 
wysuwają na plan pierwszy zaciętą walkę o|dowańia zakładów wodne-elektrycznych na rze” itowiono 1 koronę, karty podwójnej 2 korony, in- 
władzę i wpływy i osłabiają poczucie troski ij kach należących do domęn państwowych. W ro- |deksu 1 koronę. Karty i indeksy można za nade- 
dobro ekonomiczne kraju. Jeżeli weźmiemy dałej|ku 1903 postawił pose! Rutowski wniosek, aby słaniem należytości nąbywać w Centralnem Biu- 
pod rozwagę, że szczególnie społeczeństwo naszej jna koszt kraju ułożyć i opublikować zestawienie | "Zo hydrograficznem (Wiedeń, IX. Porzęllangasse 
dzielnicy wychowywane jest od półtora niemal |iątniejacych sił wodnych krajowych. Były to!55), gdzie również przyjmuje się zamówięnia na 
wieku na podłożu obcem naszej narodowej indy- į pierwsze kroki. Biuro hydrograficzne Wydziału, całe dzieło i na węyzystkie indeksy. Ząmawiać 
widualności i to na podłożu biurokratycznem,: krajowego zajmuje się wprawdzie studyami nad; można zwykłym sposobem (osobiście, kartą po- 
zrozumiemy, że wśród takich stosunków znacznie budową zbierników wodnych, glę nie zdołało | cztową, lub telefonem nr. 20.816) jeśli należy” 
trudniej o wyrobienie zrozumienia dla spraw do-;dotąd wyjść poza ramy  teoryi. Założona |toŚć nie została nadesłana z góry przekazem lub 
tyczących żywo ekonomicznej poprawy bytu na-,przed niedawnym czasem w łonie Towarzy- jteż na czek konta pocztowego nr. 841.275, za- 
szego ogółu. istwa politechnicznego we Lwowie sekcya dlajrządza się wysyskę za pobraniem pocztowewn. 
Do takich spraw zaliczyć niewątpliwie należy | wyzyskania sit wodnych w Gelicyi jest jednym; m ga 
wyzyskanie sił wodnych w Gałicyi. Studyami wi dowodem więcei budzącego się w społeczeństwie : 
tym kierunku zajmuje się obecnie tylko garstkal naszem zainteresowania dlą spraw wodnych. . : Lwów, 5. lutego. 
techników, przejętych dobrze ziozumianą troską | Opublikowany przed niedawnym czasem: Przeciw spekulacyom na giełdzie. Na 
o gospodarczy rozwój naszego kraju, zagrożony |artykuł o siłach wodnych w stadyum gUrzEczyc | <STĄŻ miaktervalnej w Pałyzu ZE lnoWaRA (się 
prócz fatalnych stosunków naszego wychowania | wistwienia wspomina o założónej w kraju spółce! ounan owsa. ` Imowanc Sie 
ekonomicznego, także przez szaloną konkurencyę | „Elektris" dia wyzyskania sił wodnych, rozporzą- 


e t lbie z góry pewnego zasobu wyprodukować się|szytu HI. indeks, uwzględniający wszystkie do- 
ISIa. 


izarządzeniami przeciw spekulacyom na giełdzie 
towarowej, malącym na celu fałszowania kursu 


tanio produkujących prowincyi zachodnich. ! dzałącej ponadto. znacza! y kapitałami na „ele | pewnych produktów, zwłaszcza zboża i spirytusu, 
wiadomość, że do skutecznej walki z obcą |op:ecowania projektów technicznych i pracującej. | "izba handlowa i przemystowa w Krako- 


2 SEK 5 PE AE PRĄCIA € A 5 Ę : à Š 
produkcyą potrzeba nam w A SAKE 4 A SRA waga > Wiwie odbędzie posiedzenie plenarne dnia 6 b. m. 
siły motorycznej, której nam nie może dać wę-| Unirzu na Dniestrze. Dowodzi to w każdym ra- | (wtorek) o godz. 4 popol. Program przedmiotów : 


giel ani nawet ropa, i że jej szukać należy prze- | zie rk ME j :1) Sprawozdanie prezydyum; 2) Sprawozdanie 
s "tbi JE ; 5 = A sGWa1Ć Gł FT = ZY. A SSAK ASB Sz Yar : l 
dewszystkiem w wyzyskaniu sił wodnych, ne! Obawiać się jednak należy, aby wszystkie ; _ czynności biura za cząs od dnia 1. stycznia 


zdołała jeszcze przeniknąć umysłów społeczeń- | powyżej wymienione czynniki nie dziaiały rozbie- ;ggq5, 3) Propozycye na asesorów handlowich 
stwa naszego. Także i krajowe sfery urzędowe |lżnie i nie paraliżowały wzajemnie, choćby mi-: ją œ k. Sadu obwodowego w Jaślę Noże 
odnoszą się do tejże sprawy z widecznem niedo- | mowolnie pracy i tu leżałoby zedenie kraju, aby | Sączu i Tarnowie; 4) Zamknięcie rachunków Izby 
wierzaniem, którego nie uzasadniają bardzo dziś|przez uięcie jednolitego kierownictwa polityki go- | z4 rok 191 0; Reo h ak a peat M 
już liczne doświadczenia poczynione na terenach | spodarstwe wodnego, spowodować współdziałanie , oporów urzędników Izby; 6) Projekt budżetu 
obcych. A przecież nikt nie jest bardziej powo*jna podstawie celowo z góry ułożonego programu izby na rok 1912; 7) Koncesyonowanie przemy- 
łanym do inicyatywy i czynu, jak właśnie sferyjpracy i zapobiedz rozpraszaniu sił intelektualnych | stowej przeróbki spirytusu; 8) Sprawozdanie ko- 
urzędowe naszego kraju, choćby już tylko z tego |* finansowych, które raczej oszczędzać nami naei misgi połączonych sekcyj o bieżących sprawach 
względu, że wyzyskanie sił wodnych stoi w ści” | leży. przemysłowych; 9) Wnioski i interpelacye; 10) 
slej łączności z akcyą regulacył rzek naszych e! Pod... ©... Pisma BA a dogialk: 

następnie z budową zbiorników wodnych, bez! Zmiąna statutów. Ministerstwo spraw we” 


których sama regulacya w licznych wypadkach | O z -| fi F i F : 
ć : : sa i wnçirz. zezwoliło na zmianę statutów „I. galic- 
tyłko problematyczne mieć musi znaczenie. , Austryacki kataster sił wodnych. |; Tod Wo kirub. nitów i Be Dówycim* 


Trudność budowy zbiorników wodnych po-; AE: E z "blicznych iw Oświęcimiu w myśl uchwał walnego zgrom. z 
lega wprawdzie na konieczności milionowych | „ało świeżo kapa! a dE grudnia 1912 w kierwtku A „NE N 
wkładów, mimo to 2 k sim k j cło. | stru sił wodnych. obejmujęcy przestrzeń wodną | PY Towarzystwa z Oświęcimia do Żywca. 
ky mig coraz bardzio and tydz eko S90 kis Ugo i to ludzi epa, Pierwsza gafcyjska pragdealnia 4 tę 
lieyi W  Niericżich ża EROA aky a Inn, Salzach, Traun, Aniza, Drawa, Sawa, Ren inia juty, towarz. akcyjne w Trzebini. — Dom 
rok. W krajach sudeckich monarchii spotykamy | dY i Dniestr. | bankowy August Raczyński w Krakowie otrzymał 
ich poważny zastęp, a doświadczenia tam poczy:! w owym trzęchn zeszycie także części prze, | SONcesyę na „założenie wW ECA Rok towa- 
nione uzasadniają w zupełności milionowe inwe- Stworza Sawy w Krainie na przestrzeni 1494 rzystwa WER RC apitat akcyjny 
stycye. Wartość bowiem zbiorników polega nie | klm. i przestworza Dniestru w Galicyi na prze- i Ma wynosić 2 miliony koron. f 
tylko na polepszeniu wartości sił wodnych przez j strzeni 11489 kim. znalazły uwzględnienie. Tak; Spółka dla eksportu nierogacizny w 
podwyższenie niższych stanów wody, ałe przede- | więc kataster objął obecnie także niealpejskie| Przeworsku powstała z niedawnym czasem 
wszystkiem przez zmniejszenie lub zupelne usu- | przestworza. To rozszerzenie ma pójść w następ- |w łonie tamtejszej Spółki kredytowej. 
nięcie klęski powodzi. Każdy rok obfitszego opa- | nych zeszytach jeszcze dalej, a byłoby ze wzglę.; ' Towarzystwo funkcyonaryuszy kopalnia- 
du w kraju naszym pociąga za sobą krociowe, | du zwłaszcza na przestworze Dniestru rzeczą po- | nych Zagłębia krakowskiego. Zawięzane To- 
nawet milionowe szkody. Tego nie usunie żadna j|żadaną, iżby przyspieszone zostało wydanie ka- | warzystwo fumkcygnaryuszy kopalnianych Zagłębia 
regulacya, a jedynym środkiem polepszenia sto- |tastru. Na razie okazać się mają w najbliższej | krakowskiego „Łączność” wybrało na walnem 
sunków odpływu, to budowa zbiomików. Lecz przyszłości karty katastru sił wodnych, WYyZySKI- | zgromadzeniu w Jaworznie w dniu 8 stycznia 19132 
zbiorniki zapewniają zarazem dalsze korzyści, a| wanych w przestworzu rzeki Drawy w Karyntyi, | jednomyślnie: 
to jako rezerwoary dla zasilania dróg wodnych, |z wielu względów zasługujące na uwagę. Wstęp- Prezesem dra Karola Śmołenia, adwokata 
dla wodociągów, melioracyi, a wreszcie przez wy. | ne prace do tych kart są już w toku. Karty, Od- | z Chrzanowa, I. wiceprezesem Karola Strzałkow- 
zyskanie spadów przy murach oporowych dla ce- | noszące się do biegu wód w Galicyi i Czechach, skiego z Tenczynka, II. wiceprezesem Pawła 
łów wytwarzania energii elektrycznej, z której do- | wydane zostaną z objaśnieniami także: w języku | Trnczaka z Jaworzna. Do Wydziału weszli: jako 
chód pokryć może znaczną część kosztów bu: | polskim i czeskim. sekretarz Włodzimierz Geiger ze Sięrszy, skarb- 
dowy. Co do urządzenia katastru podnieść nałeży, |nik Franciszek Zegertowski ze Sierszy, Filip Gg- 
Takie mniej więcej są zadania biur hydro-|co następuje: Każda z kart katastralnych, pomie- |sior z Libiąża, Józef Magerle z Brzeszcz, Ema- 
graficznych w Szwajcaryi, Francyi, Bawaryi, Wir- |szczonych luźnie w zeszycie, zawiera szkic i opis|nuel Mol z Krza, Józef Nowak z Tenczynka, 
tembergii, Badenie i Austryi. Gdy tam realizuje | danej cząstki przestworza, dalej ogólne objaśnie. | Alojzy Kasper z Borów, Franciszek Uchacz z Ja” 
się projekt za projektem, przecieramy zaledwie |nia co do stosunków sił wodnych, wreszcie w for- |worzna, Ludwik Zapałski z Jaworzna, Tadeusz 
oczy i przyglądamy się z niedowierzaniem potę- |mie tabeli graficzne przedstawienie profilu dłu- | Ruszkowski z Sierszy, Teofil Szyndler z Borów. 
żnym dziełom nowożytnej techniki wodnej. Kiedy | gości, mas odpływowych i sił wodnych przestrze- Wobec celów, jakie sobie Towarzystwo wy- 
w innych krajach przeprowadza się już studya|ni wziętej na uwagę. Na poszczególnych kartach |tknęło i żywego załnteresowania się nimi zna“ 
nad problemem upaństwowienia sił wodnych | liczbami porządkowemi opatrzonych, mieszczą się | cznej liczby członków, reprezentujących wszystkie 
wogóle, kiedy rządy przy powstających wisłkich również odpowiednie określenia hydrograficzne. | kopalnie Zagłębia Krakowskiego, można wróżyć 
zakiadach wodnych starają się o zapewnienie so-, Podobnie, jak do innych, dodane również do ze-; nowemu Towarzystwu rozwój, 


Nr. 513. 
Pierwsze posiedzenie wybranego Wydziału 
odbyło się w Chrzanowie z końcem stycznia br. 
Oddziały węglowe. C. k. uprzyw. gal. akc. i 
Bank Hipoteczny zaprowadził w zakładzie swym 
głównym we Lwowie, oraz we wszystkich swych | 
filiach w Krakowie, Tarnopolu, Czerniowcach, | 
jakoteż w ekspozyturach Banku w Stanisławowie 
i Podwołoczyskach oddziały węglowe, które sprze” | 
daja po cenach konkurencyjnych dla celów prze- | 
mysłowych rolniczych i domowo-opałowych wszel- 
kie gatunki węgla kamiennego, kuziennego, dalej 
koksu, antracytu i brykietów, a to zarówno z ko- 
palń galicyjskich, jak i austryackich  (morawsko- 
ostrawskich) dalej karwińskich, górnoszłąskich i 
angielskich, stosownie do życzeń i potrzeb od- 
biorców. 

Odnowienie  konwencyi 
Z Brukseli donoszą nam: 

Niemcy godzą się na przyznanie Rosyi na rok 
1912 podwyżki kontyngentu cukrowego w ilości 
najwyżej 350 tysięcy ton, a więc o 150 tysięcy 
więcej, niż Rosya miała dotychczas, jednakowoż 
pod warunkiem, że kontyngent ten musi być 
sprzedany do września1912. Równocześnie oświad- 
czają Niemcy, że na następne lata stanowczo bę- 
dą się sprzeciwiać dalszym podwyżkom rosyjskie- 
go kontyngentu eksportowego. 

Rosya ze swej strony oświadcza, że konce- 
sye poczynione jej przez Niemcy nie są wystar- 
czające, gdyż musi mieć koniecznie 500.000 ton 
kontyngentu wywozowego. Zdaje się, że Niemcy 
ustąpią, zwłaszcza, że angielscy delegaci oświad. | 
czają, iż konferencya brukselska jest przedewszyst- | 
kiem poświęcona dobsu konsumentów, a nie pro- 
ducentów a angielscy konsumenci potrzebują na 
1912 rok 500,000 ton cukru. 

Konwencya brukselska będzie przypuszczal- 
nie odnowioną do 1. września 1918. 

O naruszenie marki ochronnej. Rzadki | 
wypadek naruszenia ustawy o markach ochron- 
nych (Markenschutzgesetz), był onegdaj przed 
miotem rozprawy przed trybunałem orzekającym 
w Krakowie. Na ławie oskarżonych zasiedli Sa- 
fomon i Mojżesz Ubersfeldowie, ojciec i syn, 
właściciele fabryki mydła w Podgórzu, pod. za- 
rzutem występków z S$ 25, 24 i 25 ustawy o 
markach ochronnych z roku 1890. Skarżącą jest 
„Krakowska fabryka mydła C. Mini d 
spółka z ograniczoną poręką, zastępowana przez. 
współwłaściciela p. Edwarda Siniechowskiego. 

Według aktu oskarżenia sprawa przedstawia ; 
się następująco: Oskarżycielka jest właścicielką 
skombinowanej sławnej i obrazowej marki ochron- , 
nej dla swych wyrobów, zarejestrowanej w tam- 
tejszej Izbie handlowej od roku 1910, Marka ta | 
pod nazwą „mydło z ptakiem", używaną jest na 
opakowaniu i opaskach reklamowych. Serdtcldo:| 
wie występku na wstępie wymienionego dopuścili 
się w ten sposób, że zamówili w zakładzie lito- 
graficznym „Polonia“ w Krakowie opakowania na 
nydło z umieszczoną tamże etykietą, łudząco 
podobną do marki ochronnej oskarżycielki i że 
w tym celu dostarczyli „Polonii“ jako wzoru 
autentycznej etykiety firmy SŚmiechowski, przy- 


brukselskiej. 


czem żądali, by wielkość, kolor i rysunek był |rzycieli we Lwowie, ulica Wałowa l. 11, ogłasza | 


taki sam, jak oskarżycielki.. Za czyny podobne 
ustawa o „markach. ochronnych“ przewiduje 
areszt od trzech miesięcy do roku, a nadto grzy- 
wnę od 1000 do 4000' koron. Rozprawę odro- 
czono. 

Bilans handlowy w Austryi. Podług wy- 
kazu ministerstwa handlu passywum bilansu han- 
dlowego wynosi w 1911 roku 777 i pół miliona. 
W roku poprzednim wynosiło 434,200.000. 

Zbiory argentyńskie. Urzędownie szacują 
sprzęt pszenicy w Argentynie na 4.6: milionów 
ton (wobec 6.2 milionów ton. początkowych prze- | 
widywań), owsa na 900 tysięcy. ton. W roku| 
1910—11 zebrano pszenicy 3,9 mil. ton, a w! 
1909—10 r. 3.6 mil. ton. | 


zn 
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Brzenieśliśmy 
nasz skład sukna we Lwowie 


| Jagi 


LZ ane na ZDM 


|czny przetarg niepodjętych towarów. 


breuówi - : i 
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Konsumcya wewnętrzna zużywa rocznie pół- 
tora miliona ton. Na wywóz zatem pozostanie 5 
i ćwierć mil. ton (w roku 1911 wywieziono 2.5 
mil. rb.) Dotychczasowe szacowania sprzętu ku- 
kurudzy są bez znaczenia, gdyż kukurudza stoi 
jeszcze w polu. Zdaje się jednak, że zbiór kuku- 
rudzy będzie rekordowy, 

Rada zarządzająca kołei warsz.-wied. 
W pismach niemieckich znajdujemy wyciągi z ogło- 
szonego w tych dniach memoryału rady zarzą- 


|dzającej Tow. kolei warsz.-wied. w sprawie skupu 
kolei. Memoryał zaznacza, że jeszcze w czerwcu 
jr. u. rada uważała pogłoski o skupie kolei 
bezpodstawne. Gdy jednak pogłoski te nabierały | 


za 


cech prawdopodobieństwa, wystosowała rada w 


'dniu 6 października pismo do dyrektora departa- 


mentu dróg żelaznych, w którem proponowała 
szereg żmian w dotychczasowej umowie pomiędzy 
towarzystwem a skarbem na wypadek, jeśli rząd 
zamierza skorzystać z przysługującego mu prawa 
skupu kolei. Na te propozycye rada nie otrzy- 
mała odpowiedzi. Nie odpowiedział również rząd 
na obliczenia sumy skupu, dokonane przez radę. 
W dniu 26 grudnia otrzymała rada zawiadomie” 
nie o opracowaniu projektu prawa o skupie kolei. 
Na wezwanie, do posiadaczy akcyi wystosowane, 
aby składali je do wykupu, rada zwróciła się je- 
szcze raz do rządu z propozycyą omówienia na” 
suwających się stąd kwestyi. Rząd oznajmił na 
to swą gotowość do układów. Wnioski rady do- 
tyczyły ustalenia czystego zysku za czas od 1-go 
stycznia r. 1911 do 14 stycznia r. 1912 i fundu- 
szu rezerwowego. Układy te do chwili ogłoszenia 
ostatniego memoryalu rady nie zostały ukoń- 
czone. 


Ochrona patentów, marek i wzorów. Na- 
kładem biura rzeczników patentowych: dr. Fuchs 
i inżynierowie Kornfeld i Hamburger w Wiedniu 
VII, Siebensterngasse 1, wyszła podręczna, bar- 


dzo zwięzła, a mimo to treściwa broszurka: „Der | gr 


gewerbliche Rechtsschutz in Qesterreich", obej- 
mująca ochronę patentów, marek i wzorów. Zwra- 
camy uwagę na tę w rzeczy samej bardzo aktu- 
alną, a sumienną publikacyę, ktorą można otrzy- 
mać bezpłatnie za pośrednictwem Centralnego 
Związku galicyjskiego przemysłu fabrycznego we 
Lwowie. 


Nowe obliczenia urodzajów wszechświa: | 


towych. W ostatnim numerze biuletynów In ty- 
tutu międzynarodowego rolniczego podane są no- 
we szacowania urodzajów wszechświatowych z r. 
1911. Podług tych danych urodzaj głównych zbóż 
był następujący: 


W roku 
1910 1911 

w tysiącach kwintali 

. pszenicy 864,53 852,663 
żyta 415.665 .398,543 
jęczmienia 297,112 296.824 
owsa 597,366 542,998 
kukurudży 901,941 807,636 


Niewypłacalność. Galicyjski Związek wie- 


niewypłacalność firmy: 
* Markus Heller, handel 


towarów bławatnych 
w Budżanowie. ğ 


. Przetarg niepodjętych towarów. Dnia 6. 
lutego 1912 o godz. 9 odbędzie się w magazy- 
nach towarowych na stacyi w Tarnopolu. publi- 
„Sprzedane 


będą: wódki, cukierki, kawa, herbata, sardynki, 


tran, farby, mydła, książki, łustra, gwoździe, ubra- 


nia, żelaza, pióra, skóry, porcelana, 


narzędzia 
rolnicze, towary blawatne itp. 
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Sprawozdania siełdoweitowarowe 


zboże. 
Sprawozdanie targowe Banku rolniczego 
we Lwowie. 


Lwów, dnia 3 lutego 1912. Dziś notujemy na ŚU 
kg. loco Lwów. Waluta koronowa. Pszenica gotowa od 11°29 
do 11°50. Żyto gotowe 9'10 do 9'40. Owies obroczny gotowy 
8— do 8'30. Jęczmień 'pastewny 8— do 8'50, Jęczmien 
browarniany $'50 do 10:50. Groch do gotowania 9 do 
15:—. Wyka 10:50 do 11:50. Koniczyna czerwona 80'— do 


90:—, Koniczyna biała 115— do 135—. Koniczyna szwedz- 
ka 75— -do W0'—, Tymotka 10— do 75'-—. 
zboże. 


Sprawozdanie targowe Izby Kupiechiej we Lwowie 
Lwów, dnia 5, lutego 1912. Dziś notujemy za 50 

ky. netto paritas Lwów, bez akcyzy. Waluta koronowa. 
Pszenica prima 11:60 do 11:90. Żyto prima 9:20 da 

6:50. Jęczmień prima 8'50 do 9'—, Owies pański prima Q:— 


do 9'25. Kukutudza prima —-— do —'—. Rzepak zimowy 
15— do 15:05, Sicmię lniane ——— do —*—. Siemię kono- 
pne =*= do —'==. Tymotka —== do,—'—=. Koniczyna 
czerwona prima 90'— do 100—. Koniczyna biała prima 
100:— do 125'—. Anyż płaski —— do —="—; okragly =="== 
do —'—. Groch do gotowania Wiktorya 13— do 13—, 
zielony 14*— dò 16—. Groch pastewny —*— do —'—. 
Bobik koński 8'— do 8'25. Wyka. 10:30 do 11:50. Otręby 
pszenne ——— do =*=, żytne.1250 do 15:—. Chmiel 
—— do —"—, 

Kontyn- | Nadkon- 

gent tyngont 

od | do | od'! do 
o 


Spirytus surowy bez podatku 

i bcz kosztów ekspedycyjnych . 
loco stacye paritas Ilusiatyn 
loco siacye paritas Tarnopol 
loco stacye paritas Sokal ” 
Z dostawę i oddaniem loco rafi- 

nerya Lwów . . 
Ceny spirytusu za 
| procent . 


i 


e s |= — mm aj m a> 


"10.000 litr 


| Tendencya bardzo silna. 


Magistrat król. wol. miasta 
Stryja, 
L. 1024/912. 


W'Styju dnia 26. styczna 1912. 


Konkurs, 


Celem obsadzenia dwu etatowych posad przy. tutej- 
szym Magistra.ie,'a to posady kasyera i rachmistrza, roz- 
pisuje się konnurs. 

| Ubiegający się o jedną z tych posad winien -wyka- 
zać: 

1. że jest obywatelem austryackim, 

2. że posiada kwalifikacyęe przepisaną rozp. Wydziałń 
krajowego z dnia 29. maja 1891, N. 67, dz. u. k, a mia- 
nowicie, że złożył egzaniin z rachunkowości państwowej i 
odbył najmniej jednoroczną praktykę przy kasie Wydziału 
krajowego, jednego z Magistratów, lub też przy kasie rzą- 
dowej, ' "A 

"3. że posiada znajomość języków krajowych tudzież 
języka niemieckiego w piśmie i słowie» ; 

Nadto każdv z kandydatów wykazać ma, czem się 
dotychczas zajmował i że jest zdrowym. 

Kandydat na m kasycra` obowiązany będzie 
przy objęciu posady złożyć kaucyę w kwocie 3000 korou. 

Do każdej z powyższych ' posad przywiązaną: jest 
stała płaca w, rocznej. kwocie 2800 koron, „dodatek alęty- 
walny 720 koroń 1 prawo do trzech pięcioleci po 200 ko- 
ron, a nadto kandydat, który nie przekroczył 40 roku ży- 
cią, mieć będzie prawo „do emerytury, która będzie mu 
przyznaną po analogicznem zastosowaniu przepisów dia 
rządowych urzędników, 

Posady te nadane zostaną prowizorycznie, a po jc- 
Idnorocznej zadawałającej służbie może nastąpić stabili- 
zącya. * Lt . 
„ Podania zaopatrzone w wymagane dokumenta, na- 
leży wnosić do Magistratu w terminie.do końca lutego 


1912 roku. 
2196 Burmistrz: 
! Dr. Falk. 


| Brenumeralę „Gazety Wieczor- 
mej” i „Gazety Porannej" można 
iroezpocząć każdego dnia. 


i LanKosz 


właściciele Fabryki sukna w Retach : 
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MASZYNA DO ISANIA. 
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SE tostatnim wyrazem nowoczesnej techniki budowy maszyn do pisania i przewyższa bezwarunkowo wszystko, co pa dziś dzień w tej dziedzinie istniało. Prospekta darmo. 
i Demonstracye bez wszelkich zobowiązań. 


Dom dla nowoczesnych 
urządzeń biurowych .— 
2275 AmerykKańskie meble biurowe w 


C. k. konces. 

Bi k - a ) 

adnformecie GLOBUS“ 
w Stanisławowie 


właściciel M. Rosenrauch 


udziela wszelkich informacyi o zdolności kredyto= 
wej firm handlowych i osób poszczególnych, inka- 
2155 suje też wierzytelności. 


LI 


NONODRAMY 
MEDAL GDZKAW* 
:ONERATYW PRA 


Wszęd 


PIERWSZA KRAJOWA 
FABRYKA LUSTER I SZLIFIERNIA SZYB 


Józef Friedlander 


a- BIURO: SZPITALNA 8. = « 
- FABRYKA: ŻÓŁKIEWSKA 121, 


Telefon Nr. 299. 


R Skład fabryczny wszelkiego rodzaju szkła. 
taflowego, ram i luster, 553 


e i dia 


e; 


Rok założenia 18 


Oddzial |. Budowa maszyn: 


Maszyny parowe, pompy, rhaszyny wycią- 
gowe, kopalniane, kompresory i t. p. 


Dia UL. Kofamia 


Kotły parowe różnych systemów i wielkości, 
Najnowszy system kotłów wodno rurko- 
wych — patent „Schreier“ (Nr. 
50915), który co do stopnia skuteczności 
i produkcyi pary przewyższa wszystkie 
dotychczasowe systemy. 


E Oddział IL. Budowa mostów 
a i konstrakcgi żelaznych: 


$ Mosty kolejowe, drogowe, konstrukcye da- 
k chowe i t. d. 


ROK ZAŁOŻENIA 1804. 


OTORY 


<> NORBERT EHRLICH e 


wielkim wyborze po cenach nader umiarkowanych. 


Komu zależy na pięknych 
| bujnych włosach — nie- F 
chaj stale używa wypró- fi 
bowany aseptyczny pro- f|% 
szek do zmywania włosów 


„SZUM” 


pakiot 25 hal. 
zie do nabycia. 1642 R 


Szkoła pisani 
1657 JAA maszynie 


NORRERT GARLICA 


Lwów, gi. Smolki 4, 


C. k, uprzyw. fabryka maszyn 


LWÓW, plac Smolki 1. 
Telefon 821. 


r Wr Stay 


kraków, al. św. Jana l 14, T. r. 


darczo-leśne i t. p. 


za darmo. 


27 


== Telefony M. 106 i 2060, 


Oddzial IV. Oillewarnia 
żelaza Í metali: 


Odlewy budowlane i maszynowe podług wla- 
snych lub nadesłanych modeli do 10-ciu ton 
w jednym kawałku. 


Diidzie! V. Budowa sfatków: 


Statki rzeczne, parowe i motorowe, łodzie, 
bagry lądowe i rzeczne, parowe i motorowe. 


Oddzial U. Budowa motorów: 


VW LEZ TI 


strukcyi „ELZETA”. 


TELEFONY Nr. 196 i 2060. 


rządownie upo'tażniony geometra cywilny, $ 
inż. kultury, leśnik z akadem. wykształce- SĘ 
niem, przeprowadza wszelkie roboty w za- § 

kres miernictwa wchodzące, jak: podziały 
i pomiary gruntów, nowe zdięcia dla re- BĘ 
gulacyi miast, niwcelacyc, plany bud. wo- BB 
dociągów i kanalizacyi, urządzenia gospo- | 

446 KR 
Adres mieszkania: Kraków, Podzamcze 20, I. p. BB 


Motory naftowe i ropne najnowszej kon- ' 


4, 


==0 © 
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„Grunwald” 


towarzystwo dla wyrobów 
maszynowych i siusargk. 
naryan nalram, Sieroszewski | dka 


w Przemyślu 


Spółka udziałowa z ogr. por. = poleca ma- 
szyny rolnicze, urządza gorzelnię, mlyny i 
tartaki, wyciągi do budow (tzw. Aufzugi), in- 
stalscye wouociągowe etc. oraz wykonywa 
J wszelkie roboty konstrukcyjne i artystyczne. 
*|M 2 Koszłorysammi na żądanie służymy bezpłatnie. 


di tl Krślestwa Galii i Lodomeryi 2 Wielk. Hs. Rrakowshiem 


s NEPI E TERIBA główny we Lwawie, ui 3. Maja i 19. 
e e n a A LL E) Tel. 613 i 1530. B Fiia W Krakowie, Rynek 
ZABRZA pileren BE, par EJ aN F AN 
Najtańsza siła popędowa dla gospodare w 


| Wkładki na książeczki na rachunek bieżący 
stwa rolnego. ~ Koszta materyału opa- |] BP] za oprocentowaniem dziennem. Wypłata do 5000 koron bez 
łowogo licząc od godziny i HP od 1 h. gi ŻĘ 


wypowiedzenia. Podatek rentowy opłaca Bank z własnych 
$% funduszów. — Na prowincyę wysyła się czeki, umożliwiające 


Począwszy. A 
Dieberpleczonio wybuchu o klucząji, Niema Kontaali wiadź skarbowych. $. wpłatę w każdym urzędzie pocztowym. 
ieznacziie zapotrzebowanie wody. Setki zaduwałającyc maszyn w użyciu. $% | Mo Borut T i d t hd 
KI A lai zane alk ystne kupno sprze aż papierów wartościowych, dewiz, 
Cenniki i koszterycy darmo. Nait J 2A fabryka dwuitektowyci hoto E EIER losów, walt | monet. —- Wadye i kaucye także wę włąsnych 
j listach gwarancyjnych. — Kredyt podatkowy t cłowy. Eskont 
Bzrdrich pi i: * Jabi] ka Mi Bł M ionni mA i inkaso weksli. — Pożyczki hipoteczne na przedsiębiorstwa 
A > A li WSR 3i przemyslowe. -— Przekazy i listy kredytowe na miejsca ką- 


Bb zesetódłarzienaci 83. Pruscę żądać polan ZĘ PILSEN, Nr. 702, Pl kę pisłowe i miasta całego swiata. 
TYPEM aaneen PH Jako Koszystną i pewną LOKRACYĘ Kapi- 
8 tałów połecamypupilarne bezpieczeństwo, 
JE mające obligacye 4->pre. pożyczkKi Król. stoł. 
Ha m. Lwowa z r. 191i, Które sprzedajemy po 


ł b -ii y 2 e dziennym. 
W ABONAMENCIE OD 5 KORON MIESIĘCZNIE RÓWNIEŻ M | tte 


CAŁKIEN NOWE FRAKI ANGLEZY, SMO- 
KINGI :: WYPOŻYCZA NA ia] TANIEJ 


E a LU | 


mm Skiep Towarzystw 
Pomocy. Przemysłowej 


Lwów, ulica Pańska 1. ll 


(Dom Ligi Pomocy Przemysłowej) 


"A MUZYKA GRAIL. 
RESTRAUH ERC .R 
SEZONIE 


i poleca 
dj; Artykuły sportowe (saneczki, swy. 
tery, czapki, kamasze), galante- 
rye, kilimy, kwiaty sztuczne z wła. 
snych pracowni, widokówki, wy- 


Powitna wc własnym in- 
teresie natychmiast zażą- 
dać cennika ilustrowanego 
od największej w kraju fa- 
bryki mechanizmów mu- 


Musi mieć mechanizm mu- 
zyczny, podnoszący kon- 
Sutcyę jadła i napoi, spro- 
wadzający do restauracyi 
nowych gości i zatrzyrnu- 


=: EAPN S 


iacy w niej starych, zycznych Ą 
M  Szatką grająca przynosi : E A A hii- wę 
E ei tego poważny do- piego Fuchs | 'roby pończosznicze i trykotowe, 
chu s wrzuconych do wa |"T"FASTĘ wieebiiąc TGA S | WF ri gew 
niej njeri przez co | wyroby Ze skóry, zabawki 1 t. d. 
SAMA się opara. Praga. A 


"r" Bogaty wybór! Nowość! 
10W 
WE ya IE Mizkie stałe ceny: 
ul LącCziego 8 j 
poszukujć wszędzie zdolnych ageńtów. 
SPRZEDRŹ NA WYGODNE RATY, 


DWT ||| a areta Wieczorna? z dnia 3, lutego 1919. 


Porządek dzienny 


alien Zromadżocia Galicyniego Banku budowlanego 


stow. zarejestrowanego z ogr. poręką we Lwowie z dnia 12. lutego 1972.) 
godzine 5 popołudniu, 


Mina gli | 803804 


na myssy: 
i wane) 


. Sprawozdanie Dyrokcvi z czyn: ności i rachunków za r. 1930, 1971. 
. Sprawozdanie komisy! rewlzyj nej i wniosek na udzielenie DyTe=; Lg SAT, C+ 
w nowieścza i 
keyi DON yam z czynności i rachumków 7 za rek 1930; 1971, e sę 54m Roa, 24; 
E P Rady nadzorczej w sprawie rozdziału czystego zysku; a 
za rok 1910/1913 ($. 67 statutu). r Baghi ya maskal | StWak 
4. Zatwierdzenie wyboru d: 'ugiego zastępcy EE L odpowie- de dyme PPA TA Mac: 


BE żw1dje „gięce tyz 
dnia zmiana stututu w tym kierunku ($ 50 Stabat). Inos po % 34. SS 


AL 
3. Wybór 6 członków Rady nadzorczej a to: 4 na trzy: lata (widzię, Wysylka | z N Em ; amA Ę 
miejsce wylosowanych) i 2 na dwa lata (w miejsce zmarłych, 3. HM) przeł Tg - IB W tanis awowie | 
statutu). FRANZ HUMANN „ma NELIĘ Ą 
6. Wybór Komisyi „mę jnej na r. 1912 (8 40 statutu). WIEN Il, Ałoisgaśse 332. | (Knihinin-Kołonia) 
T Odczytanie wyniku lustracyi dele: gata Związku Stow. Zarob. 


Mżele fisrm pochwalnych. ; 
Lwów, dnia 3. lutego 1932. W użyciu c. k. wójsk. ma- $ 
qażynów -proriantowych. ip 
BIE Brreńt:zegy się przed mier-| 
; p- Pref. Seweryn Widt nemi nąślądownictwami. q 
2028 prezes Rady nadzorczej. z: ące. sztukę w użyciu. Wys 
i kaga wszystkich części świata. 
Zensjcie cenników bezył: sf%ie. 


Telefon Mr. 40. Telefon Nr. 46. 6 


salonowa i cesarska 
w najlepszym $ażumim 


M z własne! rafinergt. 
8.2176 YHTS e „asi członków Towarzystwa A o, Stow. zare- E K 
7 Wiosenne nawozenie 7 ljestrow. z ośr. poręką w pilozęgo. odbędzie BR ARRAGA aBAOAŻAAAkA 


i 2. się dnia 15. lutego 1912 o g, 6 wieczór w lo- HE p ) 
acz a už owa N kału tego stowarz sys szenia z następującym porząde R F b K ] F „BE 
abryka oleju 


kiem dziennym : 

? TRGI 3 asa E wF T kę śle palne ai Ka) CeynnNUŚCI i! 
maszynowego 
ze zna- Zamówienia załatwia się 


GERE za rok 1855. 
kiem näi a 
odwrotnie. 


Wyższe zbiory fylg PeZ obfite nawo- 
wieksze dochody ji żenie tornasyna, 


1 


(tamasyrm) j E 
|na udzielenie Dyrckcyi absotutorezm z czenneści ; BB 
2 i rachunków za rok 1915. 
Ni 3. Rozdzieł czystego zyska ża rok 191. E 

4. Wybór 2 członków rady nadzorczej. 

5. Wnioski członków. / 
j Zamknięcie rachunków i kilana wyłożyne ; 
isg w biurze Towarzysfwy. do prziglądniecia. i 
Rada nadzorcza Towarzystwa handiowego, stow. i$ 

carejestr. z ogr. poręką w. Mikultieżch. 


2. Sprawozdanie Rady nadzorczej i wniosek | 
worku S 


oplata się feret 
na 80 pry. onus 


E Kelman U Sass 


Generalna kra. da Bag Bukasiny EEEE CEE ESTE 


:Józef Rarrach y- 


Ludw, Kościuszki |. 15. j 


FALSYFIKATÓW STRZEDZ SiĘ NALEŻY. 


SWO WOW AEC AT): 
Biuro dia 


wów. Zybilkiewicza 32. 


Na raty! 


Bielizna id ske damska 


ESER, G47 
cele wyprawy S slubne, iak 
najstara: umiej wykonene 
podług mery 2 najfepswe 

mąterułów. Na ACHEP 

tno mmduUizzie 

w gztych suluhan N 
€ daraskie nal- 
snateryę jed- 
wake aoin angielskie, 


r - s kaszlowi, chrypce iły. 
Przeciw min pstytki 
| ziołowe po 1 K. "Ziółka dra Sechurgera po 
'40 h. Syrup po 1 K. Jek również „MATICO”, 
środek rady kalny, przeciw przestarzałym 
i świeżo powstałym cierpieniom cewki moczo- 
eż: -- wstrzykiwanie z „Matico” K f — ka- 

psułki z „Matico“ K 1760 poleca 13% 


pu „pań Słońcem” ADUGA BRAUNSTEIMA 


A E bat: ji. ma splaty w dée; w Zniesieniu obok Lwowa. Wysyjka poczt. codziennie. 
YI PAZ $ eae z chai 'esięcynych, WR M p Sde p | 
s ca. i Cenniki franko. /plosztaly 
osokiste. skrybfowe I hipoteczne. towile kwów, Tach po- 


GOWY 12... 2134. 


REPERACYE. 


maszyn do.szyc/a uskutecznia | 8 
nasz warsztat szybko ifachowo ! 


BZ 


Główna wygrana Kor. 200.000. 

Liczne wygrane większe i AREA na sa- 
: , kupione u naszej firmy 

i (Fieiki wvbór z iE d . e m e 

GORS Snow Singer Co | losy loteryi państwowej 


ITow. ARca masżyn do szycia. 
najnowszego kroju poteca „Największy i najstarszy skłąd zachęcają nas do zaprószenia Szerszej publi- 


Warszawska ky Austryj, Lwów, Halicka 4, czhości do zakupna 
fabryka gorsetów | Prosta REJ losów 41. loteryi państwowej. 
„KAROLIN A“ e | Ciągnicnie 15. lutego! —— Cena 4 Korony! 
SEF pomarańczowe Świe- | Ą Przy. odbiorze od 5 sztuk stosowny rabat! 
Komunya okagowa [3 szl. snpłow. © kor. Lwów, Jagiellońska 6. aA kupuje we wszelnich | Dorta nie liczymy! 
Pzecm ctetuwać przybewa BO o based | Zamówienia CY m jary ilościach, Pic rj Ś2 b. za: J REESE OLA A. 
z, = z è wykonuje się do 24 £ abr cykrów | 8 
porge: Ba: F. T Es się NE Mo jeykonuje się da godzin. BRANDS] ADTERA u ve Lwgć! DGM BANKOWY I 
wyrobów jaz „0. LA. — Zajmujucy e dwcz BES ligent a RA no bezewie. Dostarczyć można do: 
eryginalny osmElk z podense T szładówy Soła inte | dzietna familia rzyjmiejsktaco pg A OWA K i 
52 pana lub ia ewentualnie Skieg , dub do abryki | 
| z a i Wiedeń N 332. — rak T GRE R * rie juliaa Szeptyckich 6. 252,9 Lwów, uł. Sykstuska l £ 
a o 4|dricków 4, drzwi 7. 3357 - | 
Pismem kieruje KOMITET ET REDAKCYJNY. Redaktor -ddpow iedzialny: JERZY eco 
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